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H a s I o w a I k' i o. po k ó i n.;, 14 bm. mln~~ Ob,ooy Nmd~~ ~-··· Pobk; K--
Rokossowskl przyjął w obecneści wiceministra Obrony Na.rod-Owej Gen. 

O b •„ e 9 a c a I q .s"' UJ .„ a t Broni Popławskiego i Gen. Dywizji Rotkiewicza, prrodująoych artyle-
rzystów Kościumkowskiej Dywizji: kpr. Władysława Płazę i bomb. Bo-

lesława Wrześniewskieg-0. 
· , Na zdjęciu: pl'?)Odujący żołnierze u Marbałka Rokossowskiego. 

Potężne manii estacie przeciwko zbrodniczym machinaciom wrogów pokoi u O . 
~K.~~~!~~'M. ~~~~~~!.~;!~~~ej!.' w„.~~~~~~~~,~ w ~.~~~:'1.!„. ~~~ [ gro~ne stra!J10~~~!!kanów 
k~yku odbył się wielki wiec w obro malar.zy, rzeźbiarzy i grafików me· nego polityka i b, kandydata na pre prowadzały manewry oddziały fran- KOREA, • • • 
nic pokoju, który zgromadził w tea- ksykańskich pod hasłem walki o po zydenta Meksyku, z ramienia ;iartii cuskie i alge'rskie, na murach do· I w sprzęcie WOJennym 
trze Arheu ponad dwa tysiące osób. kój. prawicowej - Cabrery. W uiśmie mów ukarzały się napisy przeciwko 

PEKIN (PAP). - Ogłoszony w I wstrzymać posuwające się naprzód 
Phenjanie 16 września komunikat oddziały ludowe. Wiec odbył się pod hasłem walki z Senator z ramienia partii ludowej tym Cabrera stwierdza, ie jest an- 18-miesięcznej służbie wo~skowej 

imperializmem amerykańskim. Elizondo, wezwał społecizeństwo do tykomunistą i przyjacielem ludu i-,- we Francji. 
dowództwa na<:zelnego koreańskiej W reionie wybrrzeża południowego Gen. sekretarz związku robotni- bojkotu towarów amerykańskich. O- merykańskiego, ale odpowiada na * • • Armii Ludowe; donosi: wojska amerykańskie niejednokrot-ków i chłopów meksykańskich - świadczył on. że olbrzymie. sumy, wezwanie Erenburga do pisarzy Za 

Guzman, zwrócił uwagę na ciągłe przeamaczone prrzez rząd USA na chodu i występuje z energicznym 
interwencje ambasadora USA Thur- zbrojenia, pochodzą w dużej rnie~·ze protestem przeciwko wqjnit" 1Jl'az u­
stona w wewnętrzne sprawy Me~;sy z eksportu towarów amerykańskich życiu broni atomowej - tej „naj;>o 
ku. Znany malarz meksykański S.i- do krajów łacińskich zachodniej pół dlejszej i najbardziej nieludzkiej 
queiros zapowiedział zor.ganizow·v1'.e I kuli. broni, jaką kiedykolwiek wynale11io 

BERLIN (PAP) - Rozpoczęły .>ię 
tu obrady Kongresu Unii Chrześcijań 
ska-Demokratycznej '.CDU) w Nie­
mieckiej Republice Demokratyc1.ne j. 

Przewodniczący partii - wicepre­
mier Nuschke, zapowiedział w inau· 
gu racy jnym przemówieniu, że ::on­
gres będzie obradować pod hasłem 
„Chrześcijanie - walczcie o pokój!". 

Oddziały Armii Ludowej, da:iałają nie praechodziły do kontrataku, jed 
ce w rejonie TAEGU walczą z woj- nakże jednostki Armii Ludowej, f. 

skami nieprzyj.aoielskimi, które o· powodzeniem odpierając kontrataki 
pierając się 0 silne umocnienia o- nieprzyjaciela, utrzymują inicjatywę 
bronne stawiają zaciekły opór. w swoim ręku. 

Jednostki Armii Ludowej, nacie- W~ w~ystkich tych w~lk~ch pol~ 

Amerykańscy naśladowcy Hitlera 
odbudowują niemiecki Wehrmacht 

NOWY JORK (PAP). - l<umunikat, 
wvdanv po :ł-rlniowych narodach mi­
nistrów ~praw zaqranicznycb - USA, 
Francji i Wielkiej Brytanii w Nowym 
Jorku, stwierdza, że narady zostały 
przerwane w dniu 14 września i że mi­
nistrowie podejmą ponownie rozmowy 
w dniu 18 września po zako1'i.czeniu 
sesji rady bloku północno-atlanlyc· 
kieqo, 

t-.1imo zapewnień komunikatu, że 
ministrowie osiągnęli porozumienie co 
do ..konieczności „wzmocnienia" obro­
ny (tj. przyspies1r>nia przygotowai'i. wo 

jennych). z jeqo treści wynika jednilk 
fakt, iż nie osią!Jnięto zgody co do 
szeregu zagadnień, przede wszystkim 
odnośnie planu utworzenia armii nie­
mieckiej, czeqo domaqają się Stany 
Zjednoczone. 

NOWY JORK (PAP). - W Nowym 
Jorku rozpoczęła się sesja Rady blo­
ku północno-atlantyckiego. Według 
wstępnvch wiadomości, główna uwa­
ga sesji skoncentrowana będzie wo­
kół zagadnień utworzenia agresyw­
nych, imperialistycznych sil zbrojnych 
w Europie Z..:ichodniej pod egidą USA. 

Chiny Ludowe · domagają się 
udziału w dyskusji nad skargq chińską 

w Radzie Bezpieczeństwa ONZ 
PEKIN (P Al'). - Minister Spraw 

Zagranicznych Chińskiej Republiki 
Ludowej Czou En-lai wystosował w 
dniu 16 września rb. do praewodni­
czącego Rady B~pieczeństwa Glad­
wyn Jebba i sekretama generalne­
go ONZ Trygve Lie depesize. w któ­
re i stwierd.za: 

W dniu 1 września wysłałem ao 
ONZ depeszę, domagającą się, by 
prr:edstawiciel Chińslde; Republiki 
Ludowej był obecny na posiedzeniu 
Rady Be<zpieczeństwa w crz.asie dy­
skusji nad skargą chińską, d<l'tyczą· 
cą naruszenia obszaru powietrznego 
Chin Ludowych i zabicia oraz rzra­
nienfa obywateli chińskich przea: 
amerykańskie samoloty wojskowe. 

wej domagam się stanowCtzo, by pod 
czas rozpatrywania przez Radę Bez 
pie~eństwa wspomnianej skargi na 
posied!Z.eniu Rady obecny był przed~ 
stawicie} Chińskiej Republiki Ludo­
wej w celu pmedstawienia swej 
sprawy i wzięcia udziału w dysku­
sji. Sprawa ta musi być rzałatwiona 
w pierwszej kolejności. 

Gdyby Rada Bezpieczeństwa przy 
stąpila do rozpatrywania wspomnia 
nego punktu ponządku drziennego 
pod nieobecność i bez udziału przed 
stawiciela Chińskiej Republiki Lu­
dowej - wszystkie powzięte w tej 
sprawie uchwały będą nielegalne i 
pozbawione mocy prawnej. 

CZOU EN-LAI 
minister spraw eagranicznych 
Chińskiej Republiki Ludowsj. 

no". 
Wkepr.zewodniczący Swia~<>wego 

Komitetu Obrońców Pokoju TOJ.sE­
DANO, wezwał do zebrania w Mek­
~yku do końca W!"Ześnia 2 m:li•>nó'N 
podpisów pod Apelem S1.trii>holm­
;::kim Mówca podkreśli!. że „antyim 
perialistyczne uczucia ludu •neksy­
kańskiego są głębokie i powszech· 
ne". 

* * PEKIN (PAP}. - Agencja No-
wych Chin donosi z Rangunu. że do 
tychczas już okol0 2 milionów Bur­
mańczyków podp;sało Apel Sztok­
holmski. 

Akcja zbierania podpisów trwa. 
• * * 

Mówca podkreślił wielkie osiąg-ni~­
cia KRD, uzyskane dzięki ścisłej 
"spólpracy wszyst.k ich sił patrioty. 
cznych i wspaniałomyślnej pon.c,cy 
ze strony Zwią.zkn Radzieckiego. 

W imieniu rządu i SED przemówił 
premier GROTEWOHL. 
Następnie uczest.nicy zjazdu przy­

jęli wśród burzliwych owacji · ekst 
depeszy powitalnej do Stafina. 

W czasie dyskusji zal;>rał głos de­
legat polski na Kongres z ramienia 
Stronnictwa Demokratycznego 
minister Michejda. 

rające na południe od WAEGWANU gło _1 o~n.1osł~ rany _ok. 2 i.po~tys .. ofi 
odparły gwałtowne kontrataki wojsk cerow 1 zołrui;rzy rueprzyJac1elskic?, 
amerykańskich i lisynmanowskich. w . tym pra~e połowa amerykai~-

. . . . sk1ch. Oddzaały ludowe edobyły wie 
~ednostk1 Arm!1 LudoweJ, nacie- le sprzętu wojennego i amunicji. 

raJąr-e na poludme o<l TAKUDON- * „ * 
GU zadały 1rntc~ny dos nieprz~·jacie PEKIN (PAP). - W sobotę rano 
łowi. który wspierany przez oddzia lotnictwo amerykańskie dokonało 
ły zmotoryzowane siawial na szcre- nalotu na Phenjan, 47 ciężkich bom 
gu odcinków frontu na północ od bowców amerykańskich w ciągu 5 
Taegu za.ciekły opór, usiłując po· god'l'in rzrzucało bomby na <Wielnice 
wstrzymać natarcie wojsk ludowych. mieszkalne miasta, w SU:Ctzególności 

Na wybrzeżu wschodnim jednosit- na śródmieście. Bombardowanie wy 
ki Armii Ludowej działające w re- rządziło olbrzymie zniszczenia. Wie­
jonie Jongczon i Angan kontynuują le osób zginęło. Sizczególnie duźe o­
walki z nieprzyjacielem, który przy fiary są wśród kobiet, dzieci i star­
pomocy kontrataków usiłuje po- ców. 

GENEWA (PAP). - Jak k•)muni· J( l h . . d . 
~~:gi~s:ir~~at~a~~e~~g~!n~f;~~ot~~ o c ozn1cy ra zieccy 
zny wiec młodz1ezy, posw1ęcony wal • 
ce pnzeciwko przedłużeniu służby · 
wojskowej. P~ciągnięty pr.zez calą dz1· elq s1" ~ z· e . b , . . p I . . ' 
salę olbrzymi transparent glo$il: „18 "< . swymi racm1 w o sce 
miesięcy oznacza wojnę!" h • . d , 
Pnz:ewodniczący .zebrania ~P.kre- ogatym I ooromnym osw· d . 

tarz Zw. Republikańskiej Młod?.ieży 19 Ja czen1em 
Francuskiej_ Guy Du~?lone zloż~~ WARSZAWA (PAP). - Po bra- li spół<lzielnię produkcyjną wr-si _~a:· ' Przewodniczący kołchozu im. STA· 
spraw?Z.dame z po~r?ZY delcgacJl tersku wita lud polski na swojej zie ski~ w woj. poznańskim, przybyli, LINA i deputowany do Rady Najwyż 
młodz1ezy francuskie.i do ZSRR. mi delegację kołchoźników, wyraża· 1;procz członków tej spółdzielni i·o- szej ZSRR_ Generałow, wskazał na 
Pr.zemówienie jego było wiel0krot- Jąc swą wdzięczność dla narodu ra- botnicy z pobliskiego PGR w Kórni wielkie znaczenie właściwego prow& 
nie pmerywane owacjami na <:ześć clzieckiego, który pod kierownictwem ku oraz członkowie komitetów zało- dzenia rachunkowości dla rozwoju go 
~łodeieży .i całego .n~rodu rad'l~ec- Józefa STALINA stał się wzorem życielskich gospodarstw zespołowych spodarstw typu socjalistyczn~go. 
kiego oraz GenerahsStmusa Stallna. dla wszystkich ludzi pracy w ich wal z :;ąsiednich wsi. Chłopi obdarowali * * * 

* • * ce o sprawiedliwość społeczną, o do J!OŚci bukietami czerwonych kwiatów. Uroczyste powitanie kołchoźników 
BERLIN (PAP). - Donasza r?. Za- brobyt i szczęśde, o pokój i socja- W serdecznych przemówieniach pod. rądzieclfich .Przybyłych do Gdańska, 

chodnich Niemiec, że mury ;niast i !izm. kreślili oni swą wdzięczność za o!· odbyło się w Teatrze Wielkim, ude­
miasteczek, w których odbywały się Przyjaciele radzieccy wykazują du trzymią pomoc, jaką ludzie radzieccy korowanym czerwonymi i biało-czer· 
ostatnio manewry zachodnich wojsk ie zainteresowanie życiem naszego na okazują pracującemu chłopstwu pol_ wonymi flaga1ni oraz transparenta. 
interwencyjnych, pokryły się pGd· rodu, rewolucyjnymi przemianami, skiemu w budowie ustroju sprawiedh mi, głoszącymi ~eczną przyjaźń i 
pisami na rzecz pokoju. jąkie w nim zachodzą i hojnie dzielą \~ości społecznej. "'spółpracę obu ?>1·atnich narodów, 

. W Heidelbergu na ulicach !'Ozrzu- i;ię bogatym doświadczeniem w budow Członek delega:ji - ~ierown~k f~.r walczących 0 pokój i socjalizm. 
cono ulotki, wzywające żołni"=r7.y an nictwie !H>Cjalizmu. Przyjaciele ra. ~Y ko~ch?zu „KrasnyJ Part~n , Galerię teatru wypełniła JIO brzegi 
glosaskich do podp'.sywania Apelu dzieccy wyrażają szczerą radość z Z1emlan~ln -:--- ~apozi:ał p1:ze'':'odnJC·ią młodzież, która okrzykami na cześć 
Sztokholmskiego. W Heilbronn za- naszych sukcesów. ce~? ~połdz1eln! pr?ct~kcY.Jne.1 - Ku przyjaźni polsko _ radzieckiej, na 
wieszono pomiędzy domami tr.ans- I dzmskiego z os1ągmęernm1 swego kol cześć Wodza postępowej ludzkości _ 
parenty, potępiające mordowanie Na powitanie drogich gości radziec chozn w zakresie chowu cieląt i pro. Józefa Stalina i przywódcy narod•.i 
praez Amerykanów kobiet i dzieci kich, którzy w dniu 15 bm. zwiedzi· dukcji zwierzęcej. polskiego _ Prezydenta Bolesława 

To uzasadnione żądanie iiostało po 
parte w dniu 11 wnz:eśnia przm 6 
patl.stw. należących do Rady Bezpie 
czeństwa, lecz a:ostalo odraucone 
wskutek machi·nacji i obstrukcji rze 
strony Stanów Zjednocrronych, co sta 
nowi jawne pogwa!łcenie Kal'f;y Na­
rodów Zjednoc.rzonych. 

Prasa ZSRR i krajów demokracji ludowej 
Bieruta - powitała przyjaciół ra · 
dzieckich. 

Po uroczystościach powitalnych od· 
był się koncert w wykonaniu zespo­
h; Filharmonii Baltyckiej. 

Rada Bezpieczeństwa ONZ wpisa 
ła w dniu 29 sierpnia na porządek 
swych obrad skargę Centralnego 
Rządu Ludowego Chińskiej Republi 
ki Ludowej przeciwko a:brojnej agre 
sji Stanów Zjednoczonych wobec 
wyspy Tadwan, stanow.iącej inte­
gralną c.zęść terytorium chińskjego 
i postanow.iła rozpocząć dyskusję w 
te.i sprawie w dniu 18 wreeśnia. 

W imieniu Centralnego Rządu Lu 
dowcgo Chińskiej Republiki Ludo-

915 milionów zł. 
dali Państwu 

górnicy - racionalizałorzy 
KATOWICE (PAP). 
W rb. do lipca górnicy i pracow 

nicy przemysłu węglowego zgłosili 
:!.053 pomysły racjonalizatorskie, z 
których około 90 proc. wprowadzono 
już w życie. Oszczędności, jakie uzy 
ska przemysł węglowy dzięki zasto­
sowaniu tych usprawnień oblicza się 
na sumę 915 miln. złotych, w stos.un 
ku rocznym. „ 
Ogółem w przemyśle węglowym 

d:r,ięki zastosowanym.. dotychczas u­
sprawnieniom i wynalazkom uzyska.· 
no oszczędności w wysokości ponad 
3,5 miliarda złotych, w stosunku r-OCz 
nym. 

O t . . " „ s rzezen1e 
-artykuł llii Erenburga 

patrz str. 2 

służy sprawie pokoju i przyjaźni między narodami 
Przemówienie tow. Zasławskiego na Ili Kongresie Międz. Organizacji Dziennikarzy . 

HELSINKI (PAP). - W piątek 
rozpoczęły się obrady III Kongresu 
Międzynarodowej Organizacji Dzien 
nikarzy. 
Zagaił obrady sekretarz gene.rai­

ny IMOD Hron~ (Czechosłowacja), 
który podkreślił ogromne znaczenie 
obecnego Kongresu dla wzmocnie­
nia sił obozu pokoju i demokracji. 
Na wniosek delegata radzieckiego 
Zasławskiego Kongres jednomyślnie 
zatwierdził następujący porządek 
dzienny: 

1) sprawozdanie sekretarza ge 
neralnego MOD, 

2) prasa w walce o pokój prze­
ciwko podżega.cwm woJennym, 

3) materialna i prawna sytua­
cja dziennikarzy, 

4) spra\\'Y organizacyjne, 
5) wybory do organów kiero­

wniczych MOD. 
Po zatwierdzeniu porządku dzie:i.­

nego zabrał głos sekretarz general 
ny MOD - Hronek, który złożył 
sprawozdanie z działalności Między 
narodowej Organizacji Dziennika­
rzy. 

Hronek stwierdził, że prasa reak 
cyjna całkowicie podporządkowana 
monopolom przemysłowym i banko 
wym i służąca celom podżegaczy 
wojennych wszelkimi siłami stara 
się oszukać narody swych p~ństw i 
podjudzić je przeciwko Związkowi 
Radzieckiemu i krajom demokr:icji 
ludowej. 

Wszystkie nlan:v rozbtiaczy reak 

cyjnych, zmierzające do zlikwidowa 
nia lub osłabienia Międzynarodowej 
Organizacji Dziennikarzy poniosły 
całkowite fiasko. W walce przeciw­
ko Teakcji - powiedział Hronek -
rosła i krzepła siła naszej organiza 
cji. 

PRZEMOWIENIE TOW. 
ZA SŁAWSKIEGO 

Na ·wieczornym posiedzeniu Kon 
gresu jako pierwszy zabrał głos 
członek delegacji dziennikarzy ra­
dzieckich tow. ZASŁAWSKI, któr.v 
podkreślił w.ielką odpowiedzialność, 

W zakończeniu swego sprawozda jaka ciąży na dziennikarzach. Od 
nia, mówca nakreślił: nowe zadania dzienmkarzy wiele zależy - povvie 
w walce o pokój w związku z ha- dział on. Narody chcą uczciwej pra 
niebną agresją imperialistów w Ko sy, która służyłaby tylkó narodowi. 
rei i wzmagającym się wyścigiem Na tym właśnie polega prawdziwa 
zbrojeń zachodnich podźegaczy. wolność prasy. 

Po dyskusji Kongres jednomyśl- Reakcyjni dziennikarze anglo -
nie zaaprobował wniosek delegata amerykańscy nie rozumieją dotych 
francuskiego, domagający się przy- czas, że świat się zmienił, że mono 
jęcia do Międzynarodowej Org~niza pole prasy kapitalistycznej naleźą 
cji Dzienl1'ikamy - Związku Dztenni I do przeszłości. w ślad za Związkiem 
karzy Demokratycznej Republiki Radzieckim, gdzie prasa kapitalis­
Vietnamu. tyczna nie istnieje przeszło 30 lat, 

IJroczqsta akade ... la 

ku czci Stefana Jaracza 
WARSZAWA (PAP). ~ Dnia 16 J. Cyrankiewiczem na czele. pr.zed­

b'm. odbyła się w Patl.stwowym Tea- stawiciele partii polityc1znych, orga­
tme Polskim uroc.zysta akademia ku nizacji społeC011ych i pmodownicy 
czci w.ielkiego aktora - społecznika pracy. Bardzo licznie reprezentowa· 
Stefana Jaracza, inaugurująca ob· ny był świat al'tystyczny stolicy. 
chód 5-lecia jego śmierci. 

Po ce;ęści oficjalnej a~ademi.i, na 
Na akademię przybyli członkowie którą Q:łożyło się m. in. wzruszające 

Rady Państwa, wicemarszałek Sej-
mu tow. R. zambrowski i dr. H. Ko przemówienie Aleksandra Zelwero-
łodziejski, członkowie rządu :z pro- wicza, odbyła się bogata ccz:ęść kon­
tektorem obchodu premierem tow. certowa ~ 

ponieważ ))ie istnieją tam kapitali! 
ci - powstał szereg państw, któ­
rych prasa należy tylko do narodu. 
Prasa ta służy sprawie pokoju i 
przyjaźni między narodami. Będzie 
my kontynuowali nasze .dzieło -
dzieło uczciwych dziennikarzy: bę­
d:l'iemy demaskowali podżegaczy wo 
jennych, będziemy walczyli o p~aw 
dę, wolność i niezależność narodów, 
o pokój. · 
Zasławski podkreślił, że Komitet 

Wykonawczy i sekretarz generalny 
spełnili sw6j obowiązek, broniąc 
zdecydowanie honoru i godności de 
mokratycznego dziennikarstwa przed 
zakusami reakcyjnych dziennika­
rzy anglosaskich. Dokonali oni wiel 
kie.i i owocnej pracy wbrew rozbi 
jackiej polityce reakcjonistów an­
glo - amerykańskich, wbrew nik­
czemnej zdradzie b. przewodniczą­
cego MOD Kanyona. 

W imieniu delegacji radzieckiej 
tow. Zasławski zaproponował za­
twierdzić sprawozdanie sekretarza 
generalnego Hronka. 

W dyskusji zabrali także głos 
przedstawiciele Połudn. Afryki, Viet 
namu, postępowych · dziennikarzy 
USA, Polski, Anglii, Francji, Nige­
rii i Finlandii. Wszyscy zabierający 
głos w dyskusji zaaprobowali dzia­
łalność MiędzY.Darodowej Organiza 
cji Dziennikarzy, jej walkę o pokój 
i demokrację przeciwko podżega­
czom wojennym, jej walkę o wyzwo 
lenie narodów kolonialnych i pół­
kolonialnych spod jarzma imperia 
llstyczne"o. 

'.ZJgromadzona publiczność długo wi. 
\'l'atowała na cześć przodujących lu· · 
dzi :radzieckich, na cześć Generalissi­
musa Józefa Stalina. 

Nie ustają · 

brutalne s~ykany 
wobec Poloków we Francji 
BERLIN (PAP) - Dnia 16 "m 

przybyła oo Berlina nowa gl'Upa Pu 
laków brutalnie wysiedlonych z Fran 
cji. Deportowani zostali : Józef Roń· 
ski, Czesław Sztyrna, Stanisław Pa­
sek, Helena Lidka, Herman Badler, 
Michał Szarek, Stanisław Chażanto· 
wicz, Zdzisław Łazecki. 

-x-

Na koszt kieszeni 
mas pracuiacych USA 

Senat powiększa 
wydatki na zbrojenia 

NOWY JORK (PAP). - Senat 
USA eatwierdeił projekt ustawy, u­
poważniającej skarb do asygnowa­
nia dodatkowo 17.200 milionów do­
larów, przeznaczonych pNede w;;zy­
stkim na rozbudowę amerykańskich 
sił zbrojnych ora.z na \W:możenie 
a:brojeń wśród satelitów USA. Pro­
jekt ustawy pr.zerznacza iz. tej sumy 
na siły zbrojne 11.736 milionów do­
larów, tak, że ogólna suma wydat­
ków na cele wojenne w USA wynie 
sie w roku budżetowym 1950-51 o­
koło 25 miliardów dolarów. Na iiwię 
kszen:ic zbrojeń amerykańskich sate 
litów przewidziano 4 miliardy dola­
rów 
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OSTRZ.EZENIE 
Podczas pobytu W Belgii otrzyma· 

łe~n cenny podarunek: odbitkę ko­
rektorsk"ą gazety ,.Legia" z datą 16 
września 1942 r. U góry na p!erw­
~zej stronie nadruk: „Wydan;e spe· 
c.ialne" oraz olbrzymi nagłówek: 
,.Stalingrad padł! Po wielotygodnio 
wej zażartej walce wojska europej­
skie przełamały zaciekły opór wojsk 
radzieckich i w dniu dzisiejszym 
wzi~ły szturmem jeden z ostatnich 
punktów oparcia rosyjskiej obro­
ny". 

W tym „specjalnym wydaniu" nie 
jaki Rene Lelessonne pisał: „Stalin· 
grad padł. Już od wczoraj 1·ano. ocze 
kiwaliśmy upadku tego waznego 
punktu węzłowego obrony radziec­
kiej. Nasz korespondent . spec.jalny 
donosi telefonem rz Berlma, ze w 
kołach wojskowych i politycznych 
stolicy Niem:ec, zwykle zachowuj~­
(!ych _spokój i zimną krew, panuie 
l1iezwykłe ożywienie. Koła dobrze 
poinformowane dają do ?:rozumienia 
dziennikarzom zagranicznym, że o· 
cŻekuje się ważnych doniesień. 

Prize"°d chwilą ogło~zono nadzwy­
<!zajny komunikat o upadku Stalin­
gradu, podajemy go na tej stroni­
cy". 

I rzeczywiście. na pierwszej ko­
lumnie gazety „Legia" pozostawiono 
puste miejsce dla nadzwyczajnego 
komunikatu. Numer zredagowano, 

·· izłt>żono. Na odbitce widać poprawki 
korektora. Jednakże specjalne wy­
danie nie ukazało się. Komunikat 
nadzwyczajny nie został opubliko· 
wany: iołnierze radzieccy, niezado­
woleni z pracy korektora gazety 
„Legia", wnieśli własne poprawki 
do chełpliwych doniesień hitlerow· 
ców ~ Stalinrrad stał się crobem 
najeźdźców. 

Gaz€t.a „Legia" od dawna już pnze 
stała się ukaizywać. Jeśli Rene Le­
tessonne i jego koledzy po fachu w 
dalszym ciągu riajmują się dzienni· 
karstwem, to na pewno zaopatrzyli 
się w pseudonimy. Wszystko piv.e­
mawia raczej za tym. że obecnie nie 
piszą .w gazetach, lecz strzelają zza 
węgła. Impreza obłąkanego kapra· 
la, który nazwał się fiihrerem i pra­
gnął podporządkować sobie świat, 
dawno zakończyła się straszliwą ka­
tastrofą. Stalingrad i Wołga przy­
kuwają obecnie uwagę myślącej 
ludzk0:śri nie jako arena krwawyeh 
bitew; lecz jako teren wytężooej pra 
cy twórczej narodu radzieckiego. Je 
że1i mimo to. postanowiłem· napisać 
o. niewydanym. m,1merze -nieii;tn\e.ią· 
cej już gazety, to dzieje się tak je­
dynie dlatego, że bywają wspomnie• 
l1ia, które brzmią jak ostrzeżenie, 

Legia" pisała: „Obrońcy cywili­
rr.a'~ji europejskiej zada~ bolszewi­
kom decydujący cios". Gazeta ta 
ukazywała się w okupowanej przez 
hitlerowców Belgii. Rcne Letesson­
ne i jego kompani wyrai.ali po fran 
cusku myśl!, uczucia 1 nadzieje 
swvch niemieckich mocodawców. 
Ob Jąkany kapral· umiał nie tylko du 
sić dzieci gazami, ale i sypać kłam· 
liwymi i obłudnymi frazesami. iior~ 
dy zaborców nazywał „wojskami 
europejskimi", a prób<: zagarnięcia 
cudzych iziem - „obroną Europy". 
Te kłamliwe i obludn s-łowa nie zo 
stały pogrzebane wraz z filhrerem 
pod gruzami kancelarii Rzeszy. Po-

. wtarzają je obecnie pa.nowie Chur­
chill, Schuman, Adenauer, Sforza. 
Tłumaczą oni na różne języki my· 
śli. uczucia. nadzieje swych amery­
kańskich mocodawców. 

„Postęp1ti nasze podyktowane są 
poczuciem odpowiedzialności wobec 
Europy" - pisał dr Goebbels. „Obo 
wiązkiem na;:zym jest obrona wol­
ności, zarówno tu jak i w innych 
krajach. Stany Zjednoczone wespół 
z innvm! wolnymi narodami przed­
sięwzięły ·wielką akcję". Tym razem 
mówi p. Truman. „Powinniśmy 
uchronić !lachodnią cywilizację 

rosyjska „legia cudzoziemska". Obec mow1enia. Mówią• „czerwonym ni~· 
nie p. Acheson zapewnia przy v,rtó- bezpiecz.eństwi.e", o konie<:zności 
rz€ p. Mocha i niektórych labourzy zbrojenia się, o „obronie cywlli­
stów. jakoby komuniści we Francji zacji zachodniej". Jalraolwlek powta 
i we Włoszech byli zagrażaj!łcą· po- rzają obłudnie słowo „pokój", mówią,· 
kojowi „piątą kolumną". Jednak o przygotowaniach do nowej 

Czego spodziewał się obłąkany ka wojny. Teraz można ich jeszcze po­
prał, mianujący się ftihrerem, kie- wstrzymać. J~st to obowiit7.ek 
dy od słów przeszedł do czynów? wszystkich uczciwych ludzi - nie­
Codziennie składano mu raport o zależnie od tego, gd:zie się znajdują 
wyższości ni'emieckiej te<:hniki, o i jakle żywią przekonania. 
nowych metodach masowego mordo Za dwa. miesiące ma. 11lę 2ebrać w 
wania ludzi, o tzw. „tajnej bi·oni''. AngJli II Swiatowy Konires Obroń­
Zapomniał, że oprócz wynalazków ców Pokoju .. Obowiązkiem przyby­
łstniej~ Je!izcze ludzie i, :te wynik łych z 50 krajów przedstawicieli ucz 
wojny u.leży nie od bomby, lecz ciwyeh ludzi będzie omówienie 91>6!10 

od człowieka. Czy nie najwyższy bów walki z pożarem, który grozi 
czas o tym przypomnieć szaleńcom, rOU1zerzenlem się na -0ały świat. Apel 
którzy z uśmieszkiem obliczają za Sztokholmski kwalifikował jako 
pas bomb atomowych, a po przeczy zbrodniarzy Jud:d, którzy pierwsi o­
taniu kolejnego raportu o tzw. „taj śmielą się zastosować broń atomo­
nej broni" czują się jak zwycięzcy? wą. Jest to słuszne, ale nlewystar­
Czy nie najwyższy czas, aby szaleń cza.j~ce, Czyi nie najwyższy t'~•· 
cy ci przypomnieli sobie, że wypra· aby uczciwi ludrie całego św1Ą­
wa tilhrera na daleki Stallngrad za ta zakwalifikowali jako zbrodniarzy 
kończyła się procesem w Norymbtll' tych polityków, generałów, dzir.nnl 
tlze? karzy którzy głos'l:ą nową woJnc:? 
Mówiąc o „obronie Europy", o Czy ~le czas sporządzić w każ­

.. skarbach cywilizacji zachodniej". dym kraju listy niebezpiecznych sza 
Hitler kłamał, starając się obłudny leńców, zajętych przygotowywaniem 
mi słowami zamaskowaę swój plan uowej katastrofy? W każdej choro­
zr.garnięcia świata. Hitler niena'-1.'i- l~le jest stadium, kiedy chorego moi 
dził wszelkiej cy·wi.lizacii zarówno fla jeszcze wyleczyć, ważne Jest 
„wschodniej" jak i „zachodniej", za tylko, aby tej chwili nie przeoczyć. 
równo „południowej" jak i „północ Obecnie nastał czas zdecyrlo-
nej''. Z lekkim sercem oddał Euro wanego wystąpienia przeciwko 
pe na pa;lwę ognia i miecza. Wie- insplrat-0rom nowej wojny. Ns-
my. że na krótki czas udało mu się o- leży ich nazwać po imieniu, na-
szukać pewną liczbę Niemców. Lu leży ich wyliczyć. Nałeiy przy-
dzie powtarzający obecnie kłamllwe p-0mnieć im 0 StalinKradzle, jak 
i obłudne przemówienia Hitlera. również 0 Norymberdz~. nragna oszukać ludzi we wszystkich 
krajach, we wszystkich częściach Zarówno kierownicy, jak i szere­
Ś\\'iata. Jest to nie tylko zbrodni~ze. gowi obywatele państwa radziec­
jest to ciupie, bowiem zbyt krótki kiego dawali niejednokrotnie wyraz 
przeciąg czasu dzieli w«wanla pa- swemu szczeremu umiłowaniu po­
nów Churchilla, Reynaud, Johnso- koju. Nie ma na świecie sprawy, 
na. od wezwań Hitlera, Goeriuga, której nie można by było polubow­
Goebbełsa. Trudno si~ spodziewa<', nie rozstrzygnąć. Nigdy nie mit-llś· 
aby ktokolwiek uwierzył w miłość my i nie mamy zamiaru dowodzić 
do ludzi ze strony gen. Mac Arthu- słus:mości naszych idei siłą or~ia. 
ra, w humanitarne walory bomby Pragniemy wyka.z'ać tę słuszność 
atomowej i w szlar.hetnośt zadżu - pracą, twórczością, życiem. Stalln­
mionych pcheł, powołanych do o- rr1.dzka elektrownia wodna nie n­
chrony „skarbów cywilizacji zachod graża ani chl-Oagowskim businessme 
niej". nom, ani farmerom Loulsiany, ani 

Nie można dwukrotnie oglądać samemu Trumanowi. Główny Kanał 
wodewilu, którego fabuła oparta Turkmeński nie stanowi nlebezpie­
jest na nieporozumieniach i pr?.ebie czeństwa ani dla angielskich tory­
nmiu się. sów, a.ni dla whigów. Z powodu za-

Bez względu na nazwę. jaką ga- sadzeni.a. pasów leśnych nie drgnie 
zety amerykańskie obdarzają ludzi, nawet tak chwiejny r~ąd jak fran­
trndnlącvch się mordowaniem rnę7.- cuskl. Cenne są dla. na.s ska1·by 
czyzn, kobiet i dzieci w Korei, nikt w1zelkiej cywilizacji, zarówno ws1·h-0 
nie będzie żywił wątpliwości, ani dniej jak I zachodniej, północne.i jak 
co do natury morderców, ani co południowej. Propóno:w-atlśmy 1 pro 
do ich zamiarów. Mogę z łatwoś{·ią ponujemy pokój nie tylko nawym 
p~·zypuścić, że tuzin kolerów Rene 1>rzyjaciołom, lecz i ludziom, któny 
Letessonne'a z gazety „Legia" zapi nas nie lubią; dla wszyatkirh znaj­
sał się do szereK6W band, mianują- clzle się miejsce pod sło6rem, a pny 
cych się bluźnierczo „wojskami Na szłość rozstrzygnie, kto miał radę. 
rodów Zjednoczonych". Ale fakt, To nie my przedsięwzii:li.~my ·w:v­
że w Korei przebywa garstka awa.n prawę na faszystowski Berlin. To 
turnlków z krajów europejskich, by fuz:r;cl wyruszyli na rach:leeki Sta­
łych wsp1iłpracownlków Hitlera, lub lłngrad. Wszysc3, wiedzą, jak •lę to 
też P6 prostu amator6w maruder - skończyło. Komunikat 0 r7.ckomi-m 
siwa, nie zmienia charakteru na.jaz- upadku Stalingradu został napisany, 
du amerykańskiego. Podobnie jak ale nie udało się ito op11blikowC1ć. 
udział ,.Legii francuskiej", oddzia - .Jeśli '1JlŚ chodzi 0 Berlin. to wob)·ły 
łów „Wallonia", „Wikingów" ori:iz ro rzeczywiście wojska radzieckie, 
dywizji włoskich, węgierskich. I. ru-
muńskich nie zmienił charakteru na Niechaj szalei1cy nie liczą ani na 
iazdu niemieckiego na ZSRR. „tajną bro11". ani na przypadek, ani 

Nie wiem, czy zdolni są to zro- na kapry."y h i·toril. Łatwo zwyc!e­
zumieć dvplomaci, ministrowie, g.P.n<> żać na papierze. Swiadczy 0 tym 
rałowie amerykańscy. Zbyt są po· 
chłonięci niebezplec7J1ą i niegod7i - niewydany numer gazety „Legia". 
wą grą, nie mają czas:u zastanawiać Unicestw!enie na papierze amerykań 
się m1d lekcjami z niedawnej prz€- skim całego Związku Radzieckiego 
szłości. Ale jestem przekonany, że jest sprawą pięciu minut i setki do· 
mogą to zrozumieć wszyscy uczci-
wi Judzie Ameryki. larów. Ale niechaj nie wuą się 

Hitler przema\viał szczególnie czę przejść od podłych słów do podł3•ch 
sto 1 ze szczególnie maniackim upo czynów. Nazwiska ich stan" się pow 
rem w okresie wojny hiszpański(:! j. szechnle znane; obrońcy pokoju 7aw 
Wojna ta była dla niego pr6hą ge-
neralną II wojny światowej. .Jedni czaau zarezerwują młejua n& ławie 
słuchali go z zachwytem. inni 1. oskarżonych dla. wszystkich, którzy 
przerażeniem, jeszcze inni z iroril - przygotowufl\ straszliwą wojnę. 
cznym uśmiechem. Nikt jednak nie Nie chciałbym zakończyć słowami, 
usiło..,,vał wówczas powściągnąć obłą 
kanego kaprala. Obecnie toczy s!ę zwróconymi pod adresem szaleń-
wojna, która w pojęciu pewnych o- ców, artykułu. który rozpoC'l:iłem od 
błąkańców zza , Oceanu ma się st&ć wspomnień o Stalingradzie, Zbyt 
próbą III wojny światowej, Od <:a- wiele bólu i dum:v łąC?.y się w sercu 
mego początku wojny koreańskiej . · 
p. Truman i jego europejscy sz<:;ry ~a~de~o c?:łowieka radzieckiego z 
!owie wygłasza.i a bezusta11ne prze. I m111m1em miasta nad Wołgą, 

Młodzieńcy, dorast&)ący chł0p­
cy, ojcowie rod'Zin, którzy we 
wrześniu 1942 r. forsowalł \Vol· 

I fę i utrzymywali Skrawek ziemi 
na prawym brzegu, któl"Zy umie­
rali za oJMyznę, za bliskich, n 
prawdę silną, jak sta.1,' uratowali 
swym męstwem zarówno nasz na 
ród, .tak całt, ludzkość, wuystlde 
dzieci, wszystkie k1i11iiki, przysz­
łość. 

Niechaj pa-miętają o tym również 
1 cl bohaterowie Stalingradu, któr1y 
powrócili z wojny, którzy obecnie 
S\ skromnymi pracownikami, nie­
chaj pa.miętajlł poległych, niechaj 
wied.zą,. ie Stalingrad, Jero bohat"r­
skl czyn, bijące zeń światło pr:r.Y1>ra 
wiają o lęk noszących się z myślą, 

o nowej rzezi naleńców i stanowią 

źródło natchnienia. dla wszystkich o· 
brońców pokoju nad Wołgl\, nad Se­
kwanl\t za Oceanem, wśród popio­
łów i zrllszez Korei, wszędzie gdzie 
tylko bije serce Judzkie . Marzenia Mac Arthąra ... I rzeczvwistoś~ 

Pracownik ambasady iueosłowiańskiej w Pradze 
zrywa ze zbrodniczym reżimem Tito 

PRAGA (PAP}. - Pracownik ~m 24 czerwca br udałem się na ur-
basady jugosłowiańskiej w Pr'łdze !op do Jugo~lawii. .Już w drodze z 
- Tadicz - zwrócił się do władz Mariboru do Z:.i~rzebia bylem 
czechosłowackich z prośbą o udzie- świadkiem tego. jak .;ilą uprowadza 
lenie jemu i jego rodzinie azylu. no z pociągu k'.lku młodych ludzi, 
Oświadczył on. iż nie może 1rndal z którymi odbywałem podróż. W cza 
pracować na placÓ\'l;cc dyplomatycz sie mego pobytu w Jugosławii li.cz· 
ncj, której działalność polec:a na ne fakt~· przekonały mnie o wzmaga 
podkopywaniu ludowo . dc~n-)kra- jącej się tam faszyzacj(, Stwierdzi­
tycznego ustroju Czechosło'.yacji. !em jak okrutny jest tltowski reżim 
Tadicz dodał, że jednym z powodów p0licyjny. 
jego decyzji s4 S'lczcgóly. u jawnio- ó 
ne w procesie grupy szp!e~ów titow Główną rzeczą. kt ra charaktery· 
skich w Pradze. a dowodzace. że zu1e sytuację obecną w Jugosławii 
dyplomaci · jug0<:ło\•:iań~cy zajmo"·a - to GŁÓD. W Belgradzie z jednej 
li się akcji\ szpieg-owską. strony widzi się wspaniałe, komfor-

Kilka tygodni temu - stwierdził towe samochody amerykańskie -
Tadic~ - na wlnsne rczy n_~zek"1!1a- , z drugiej strony zrujnowanych Ju-
łem się, do czego cto:ąla kh;.:a T.10. . . . 
osobiście stwierdziłem kłaml4wo~ć goslowian, ktorzy śp:ą. na dworcach, 
propa.gandy titow~ki!'j. na ulicy. pod mostam1, 

Budute się nowa socjalistyczna Warszawa 
Uroczyste wmurowanie aktu erekcyjne10 

w pierwszy blok Marszałkowskiej Dzielnicy Mle~ko_niowej 
WARSZAWA (PAP). - W dniu 16 

om. odbyła sii: uroclystość wmurowa 
nia aktu erekcyjnego pod budowę 

Marsz;alkowskiej Dzielnicy Mieszka­
niowej, 

W uroczystości wzięli m.in. udzidl: 
kierownik Min. Budownictwa - inż. 
Piotrowski, pierwszy &ekretąrz KW 
PZPR - tow. Wic:ha, przewodniczący 
prPZydium SRI'\ - tow. Albrecht, wice 
minister Budownictwa - Pietrusiewicz 
oraz przedstawiciele pracowni archi­
tektonicznej t-.-!DM z inż. Sigalinem na 
czele, „ 

Akt erekcyjny nowej dzielnicy, 
przysz!eno cer;trum socjalistycznej 

\Varszawv. wmurowano w fundamenty 
pierwsze90 hlokq MDM, który stanie 
wzdłuż ul, Marszałkowskiej pomiędzy 
ul. Śniaclrr.kich a Pl. Zbawiciela. 
Przemawiając do zebranych, sek.re· 

tarz KW PZPR - tow. v\'icha stwier-
1lził m.in : 

„Budowa MDM, to manz '\\'ar 
szawy do &ocjalizmu, to reallHcja 
wspaniałe) wizji nowero mlula, 
jaki\ nakreiilll Prezydent Bierut na 
I warszawskiej konferencji PZPR 
w lipcu ub. roku, Budowa MDM 
stanowi jeszcze jed~n odcinek 
frontu walki ludu polslcle10 o po­
kój". 

Obecna sytuacja Jugosławii jest 
podobna lub jeszcze gorsza niż w 
okresie nieludzkiej eksploatacji lud­
ności za czasów monarchii. Towa­
rów kartkowych w większości wy­
padków nie można dostać, przy tym 
nie można sobie wyobrazić człowie­
ka. który mógłby żyć, izaopatrująe 
się Jedynie w oficjalne przydz'.ały. 
Dlatego też wzrósł w Jugosławjj do 
niebywałych rozmiarów czarny ry· 
nek. Rozmawiałem rz moimi roda­
kami. Większość ludności . nie zga­
dza się z reżimem titowskim. 

Nie chcę być narzędziem w rę· 

kach faszystowskiej kliki Tito. Od­
mawiam powrotu do Jugosłąwii, 
która z dnia na dzie11 staje sie w 
więkS1Zym stopniu koloniłł imperia­
listów amerykańskich. 

Tadicz oświadczył. że naj\l\.·ażniej~ 
szą przyczyną, która skłoniła go do 
eerwania z kliką T ito jest stanowi· 
sko titowców wobec powszechnej 
walki postępowej ludzkości o po­
kój. Klika Tlto - jak wiadomo -
zaka.zała ludności Jugosławii brania 
udziału w tej walce i składanla pod 
pisów pod Apelem Sztokholm3kim. 

Delegat titowski w Radzie Bezpie 
czeństwa - powiedział Tadicz -
pomaga swą zdradą podżega-.:~c.m 
wojennym krajów impcrialistycz· 
nych w ich przygotowaniach wojen­
nych. Nie mogę się zgodzić :r.e sta­
nowiskiem kliki Tito, ponieważ je-
11tem jednym 'Z wielu milionów lu­
dzi, kt6rzy nie chcą wojny i 1decy­
dowanl są wszelkimi siłami walczyć 
o pokój. Wyrzekam się Jugosławii tł 
towsklef, potępiam klikę Tito I uwa­
żam ją, za wro~a narodów Jugosła­
wii i wr(}ła całej P08tępoweJ łudz· 
kości. 

Masy pracujące ZSRR 
przystąpuią z entuziazmem do budowy olbrzymich obiektów epoki stalmowskiej 

MOSKWA (PAP). -Ze wszyst­
kich krańców Związku Radzieckie­
go napływają wiadomości o olbrzy 
mim entuzjazmie mas pracujących 
ZSRR, które czynnie dokumentują 
swe poparcie dl;i. historycznych u. 
chwał rządu radzieckiego o budo­
wle wołżaiisldch elektrowni wod­
nych i Kanału Turkmeńskiego, 

Na szeroką skalę rozwija się wspól 
zawndnictwo o przedterminowe wy· 
konanie zamówień dla „Kujbyszew­
hydrostroju", ,,Stallngradhydrostro Jtf' 
i ,,Sredazhydrostroju", Robotnicy wal: 

czą o tytuł" przodującej brygady w bu 
dowie tych gigantycznych obiektów. 

Budowniczowie maszyn Zakładów 
im. Stalina w Nowokramatorsku wy· 
konali C7.erparkę nowego typu, która 
przyspieszy znacznie roboty ziemne. 
Pot<;żny ten mechanizm składa si<; z 
56.000 częśq i poruszany jest oraz kie 
rowany pnv pomocy najbardziej u­
doskonalonych urządzei'i elektrohy­
draulicznych i pneumatycznych. 

W artykule opublikowanym na ła­
mach dziennika „Prawda" minister 
leśnictwa ZSRR - Bowin, stwierdza, 

że na pustyni Kara-Kum powstaną w 
związku z budOWl\ Kanału Turkme1'l· 
skiego potę7.ne masywy leśne na po· 
wierzchni 500.000 ha. Mąsywy leśne 
składać się będą z ochronnych pasów 
leśnych, które stanowić będą barierę 
nie do przebycia dla lotnych piasków 
pustynnych. 

W akcji zalesiania pustyni Kara­
Kum, użyte będzie.w szerokim zakre­
sie lotnlctwo. 

chrześcijańską przed wpływami ko· 
munistów" - pisała w r, 1942 ga-
2eta „Legia". 8 lat później gazeta 
,.Libre Belgique" pisze: „Bronimy 
przed zamachami „czerwonych" cy­
wilizacji riachodu, jej chrześcijań­
skiego ducha". 

---=-----~--------------------------------------------~---------------------------------------------------------------..--

Wyj qt ki z prac toW. Franciszka Fiedlera 
W dalszym ciągu minister Bowin J)i. 

sze o całkowitym niepowocl?.enilł ak· 
cji z11lcsienia podejmowanych w pań­
stwach kapitali!lycznych. Szer~ki 
pro9ram zalesienia wielkich rów1Jin 
w USA wykonano zaledwie w 12-14 
proc„ po czym został on zarzucony. 
Ani jedno państwo kapitalistyczne -
podkreśla autor - nie jest w sta111e 
nawet w częiici wykonać tego rodzaju 
prac, jakie realizowane są w dziedzi­
nie zalesienia w Związku Radzieckim, 

Na dług-o przed wybuchem II wo.i 
ny światowej Goebbles pi;;ał: ,.w~zę 
d~ie roi. się od czerwonych wrogów 
cywilizacji. Musimy się jak naj· 
szybciej uzbroić, aby odeprzeć groź­
bę czerwonego wschodu. 

„Niemcy - awangarda cywiliz:i- W tr::.yclziP.~tą roc:nicę pou:wmia 
cji europejskiej - goto-we są ode- /\.Pl', to1c J<'iecller w art. „KPP" - f\'o 
przeć napad". Słowa Goebbelsa J?O- Kc /)rogi Nr 12 (J.1) pisoł: 
~vtarzają ?hecnie r?!lmaici 11~em1~-1 „\\ iekopomną, 1iieś111iertelną z~,fug• 
rzy rozma1~y~~ kraJoW, staraJąc. sc5 Picnnr.ego ProlNariatu biło "nie,;icnic 
uspra.wledhw1c wzrost z~roJen, 111url.oizmu do polskiego ruchu rohotni­
zwiększenle Jiczf'bności armh, ol­
bnymie manewry wojenne. 
Oczywiście, mówią oni wyłącznie 

o „obroń.ie". Ale czyż o mymkol­
wiek innym mówili Goebbels, Goe­
ring. ,,filhrer". Goebbels 12.apewniał. 
że Niemcy hitlerowskie „pragną go· 
rąco pokoju i mają .iedynie na wzglę 
dzie własne bezpieczeństwo". Focząt 
kowo straszył „czerwonym. niebez­
pieczeństwem", „azjatycką ekspan­
sją" „komunistyczni\ pożoią" swych 
wspÓłziomków, pól.niej za~ ~ie­
szkańców rz.aanektowanych kraiow, 
C1,yż nie tym samym za_.imują się o.­
hecnie p, Truman oraiz. 1ego europeJ• 
scy szeryfowie? 

0

Hitlerowcy zapewniali, ze partie 
komur:istyczne szeregu krajów sta~ 
nowi<1 gro7.be dla pokoju. W ksiąi.~ 
ce „Przyszłość Niemiec" · Goebbel!I 
pisał: „Partie komunistyczne - to 

czego. 
Hi>toryc7.llł zadug' KPP hyło "nie· 

~ifnie do rnclru polskiego uleologii 
11111rk,izmu-lcnil1izm11. 

Po5ia1lnło to 1 po•ia11a po chi,; d1i1•l1 
wagę olhrz) mią. KPP krze11 iła w Pol 
sre naul,ę marksizmu-leninizmu o sto 
sunkarh klłum\)Ch w impcrialir.mił" (nic 
snmodtiPlnoKĆ 1kohnomie~zcv.11i1~1\~a, za 
ga1lnie11ie hegemonii prolt'lariatu, za~url­
nił'nit> przrra•tania rcwolnr.ii huriuszyi· 
no - łll'mokratycmrj w r<'wolucjf ~01:ja­
lii;Jy1•zną, zagadnienie nirrównomiernego 
roz\\oju kapitaHzn1n i możli\1 otic1 rewo· 
lurji w jctlnym kraju 'itcl.) 
Pn~de 1nzystklm KPP kne11 iłR lmi­

now•ką naukę o państwie, n pa1istwi!' 
prolrtariacl.im w szctrg1ilnofri, 11 I) m, 
żr w pa(1~lwic t) m walka J..la~1m :\ ni~ wy 
i: asa, lecz zaostrza sif, o di ktaturze 

pl'olcturiatu jako formie sojmztl rohot-
111czo - 1·hłopsk1cgo pod htgemoni4 p1·0 
letarintu ittl". 

Ar1y/i111 „l'rrngi w ~prau•ie powstcmilł 
i ro:zwoju pań.,tlm demokracji ludo1trj u• 
/'olscc (Nowe Drogi Nr 2-1930). 

„'\iecalkowitł i nictrwałt" narnał 
towarzysz Stalin dyktaturę prolł'htriatu 
Konmni'. W rnnyt"h warunkac·h hi.to~ 
ryrznych - w e11ocl\ imI>eri111iz11111, w 
okresie wojen i rr\1 olncji prolł'tariarkirj 
- 1łyktnt11ra prołł'tlll'iatu w ZSRR 1a•Arl 
niczo różniła ,ję od Komuny Pnri •kił'j 
pnedr wHy>tkim tym, że kla~a robotni 
1·za ZSRil n11ała na czclr \1 •paniał1·go, 
7.Hhurtow1111ep;o w hojftch kla•OW)Ch kit'­
rn\1 ni ka - partię nowego tn111, parli~ 
Lrn i na • S111lina 

J)ykt~tura 1>roletMriat11 w ZSRR lllll· 

•inia i umiała stworz,·{: sohiP kia.owe ba 
1r ~wcj lrn doici, ;allrnwitoki, nieY.wy 
c1ężalno•l'i, mu!iała złrunać ka11italist)'• 
ew, kon1t•rt\1 olurjf i ode1Jrzrć inter­
" ~ncję im[leriali11n11 >\wiatowe&o, mneia 
łn h\Ol'Z)Ć~ rozhudow~·war. i tnnacniać 
~ojusz robotnic10 - chło1Hki, mu1iała 

odlmdowae, pr11•ltmlowae i rozbudować 
,dtll..i przrmy,ł, - mnterraln, riocl•tawe 
•orj11li111111, nmtrrialnę 11otl,ta11r prt.c­
prowafłrnniu miłionlrn go:.po1lnr~tw 
mało i >rcdnioroln)rh na tory wielkiej 
1o«jali•tyrwcj go•po1larki rolnej, 1111i. ia 
111 ogranic7.yĆ a następnie całkowic1c wy 
rugować elementy kopituli•tycznf'. 
Z" iązrk Radziecki mógł tego w87.y~tkif' 

110 1loko11ać, ho miał na cull' pnl'tię Le-
11ina-Stali11a, po1iarlą „przrz cały o:ról 
klaoy rohotnic1..-j, tj. przc7. to \\'•1ystko 
co " klinie rohot111rzej jr1ot my,;l~r1·110, 
uc7ciwego, ofiarnPgo, "pływowego, zdoi 
nq;o cło prowad7.cnia za 50hł lnh pory­
wania warstw zacofanych" (Lenin). Par 
tir, która potrafiła rozbudzić w mn•ach 
pracnjl!rych twu1·czy ~ntuzj111m i liezgra 
niczn11 oddanie eprawie •ocjalizmu. Par 
tir, ltóra ucztc eir od mu, t111Jicjętnie 
I>odprowa<llała muy pod każde i tych 
zadań, nie 1dokqc się \1' tyle za mn>a­
mi, nie też nie w~ bicgająr naprzód, nie 
11rzeskakując przrl każdor11zo\\ y stopień 
rozwoju &11 ia1lo111o;ci kla>owtj mas. 

Partia hohicwicka - kierownirza si· 
ła d)ktatury 11roletari•tu - etala na tze· 

le re\ -olucyjnej przebudowy ekonomiki 
ZSRR. W toku ostrej walki kla•owej, 
ro7.hijania prawi1·01\ o - trocki>tow­
•kirj ag<'ntury hur~uar.,ii, podnosiła na 
coraz I\) 1.szy poziom świadomość ml\8 

-'- a rozwój mnterialnd hazy socjalizmu Sport , 
i 1·oraz W)Ż~zy poziom h~1adomotiei mRs 
ocld zi ały1\ al z kolei na coraz wi~kazy 
rorn·ój dyktatury proletariatu, 111 wzrost 
j<'j zaslęJl".u, trwałofoi 1ił. 

Ta dialektyka proccm rozwojowego 
dyktatury p1•uletariatu - oto jeden z naj 
i~totniejsz)ch i najcennicjs:r.ych wnios­
ków wypły,1 njfCl·ch dla nas z b'istorycz 
nego dośll'ia<lczenia Komuny a zwłaszcza 
Zwięzlm Radzicckit:Jo. 

z ostatniej chwili 

Związkowiec wygrywa 1·n 
z ŁKS Włókniarz .u 

W dniu 16 b, m. odbyło się "' Kra 
kowle spotkanie ligowe Związka. 

wi~c - 1:,KS Włókniarz. 
W 39 min. gry padła jedyna bram 

ka tego meczu. Strzelił ją głową Bo 
iek s podania Browarskiego. 

Całe spotkanie odbył.o się pod ma 
klem ostre.t i . częstokroć brutalnej 

Zrozumienie tego dialektycznego proce 
su rozwoju, którego i1totf stanowi coraz 
pelmejsze i w zech111·011niejsze wciua• 
nie najszcrsz~ eh nuu 11racuj4cych do l'l' 
rh1mia, do \\alki z wrogi!'m klasowym, 
do budm\ y socjalizmu - jest nle1.b(!d• 
n~ 111 '' arunkicm prawidłowej analizy 
1n'ocesu pow~t•\\\ ani a, um1cnial1i1 ai{! 1ry. . , • 
i roz11 o.iu 1111ń5t11· demokrar.ii ludo\1 tj - 8~dz1ował - nie dosć energicznie 
no-.ej formy cl~ktatmy proletariatu". 1- ob. Przybysz • . Publicznośct -. ł 

. tysi~e os6b, 
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Kronika m. Kutna SZKOLENIE WIEJSKICH Przykład podzialat „ __ , . . · Wszyscy chłopi mało i średniorolni 
„wA!:'.'~~~.T:':.°NY: 1robotników 'budowlanych z.~romad~ Ad~mó:' Stary • • ;; = :::: :a·:t ;.:~~~;:~1 11 t 11 przystąpili do spółdz1eln1 produkcy JHJ 
33 - Miejski Posterunek MO DG ftOlflQC OrGC W gromadzie Adamów Stary, pow. t\0.erdzą, że przykład dobre:i gospo. 
451 - Straż Pożarna . I W 1950 roku powołane zostały cy rzemieślnicy 'pracują przesta- pondencyjno - zespołowa je.'it wy !6dzkiego przed paru mie i~l'.ami zo ciarki spółdzielczej przekonał ich o 

O -·Miejska Rada Narodowa do życia Budowlane Przedsi•bl'or rzałymi' metodami·. Niewi·elu z ik. . . d , - ~tała. zorganizowana spółdzielnia pro wyższości gospodarki zespołowej nad 
102 P d. p a-d ' ni iem 1 Je noczesnle wyrazem C:ukcy,ina, do któreJ· należało kilkun:\ o·ospodark-" indywidualna, - rezy ium ow. na Y stwa Po'''1'atowe obsługu3'ące ,„1'eś 11:ch pos1'ada um·1eJ'<>t 1oś' ła'c1' so · i· t z h t d ·' • " „ 

N d 
. • , ,v ' "' 1 c w s - CJa 1s yc nyc me a pracy zes ,tu członków. Zarziid spół::lzielni J:o aro oweJ • ł · t · · eh ł b d - Ob. Bron1'sława Kosakowska, licz"' . 1 ma e m1as a. wego uzyc1a nowoczesny mate- po owej w u ownictwie i dosko lektywnii i ofiarną pracą pokonywał • lłl - Urząd Zdrowia Pl . „ . łó „ 1 d . d . . . . t d . . . 'łd . 1 - ca około 66 lat, przystępując do sp6ł 

108 _ Pow. Zakł. Ubezp. Wzajem a~ 1'.1westycJl budo\~lany~h ria w. na e w raza o nieJ rozpoczynaJą p;erwsze ru nosc1 i i;po zie ma t. dzielni powiedziała: _ ,,Je&tem niż 
nych, ul. Narutowicza Nr 20 • pr~ew1dz1anych w okresie 6-c1.o Wieś skazana przez długi czas cych pracę robotników budowla dnia na dzień umacniała się gospo · i;tara i sama nie dam sobie w żaden 

loc1a t h b ł 't b d · t d nych. W Szkolnych Zespołach Sa darczo. Dzięki tym wysill:om od sposo'b 1·ady, a w spółdz1'eln1' widztl 20 _ Szpcital Powiatowy -- na erenac o s ug1wany.:n na prym1 ywne u own1c ,„.o re ł -1- · . 'Id · 1 . · 
B d l P . mopomoco\"ych przez cały czas c •WJ i zorganizowania spo zie: m wie ł „ . zapewniony 34 - Ubezp. Społeczna prze~ u ow ane rzedsięb1or· wniane zdołała wytworzyć jedr v Je się tu zmieniło. Obecnie czyniom• przysz osc i pomoc oraz 

7 _ Walenta Apteka stwa Powiatowe spowodował ol- nie tradycję ciesielską i wychowa nauki, jako nieodzowny jej ele- SrJ pl'zyg-otowania do budowy dom- ł.yt na starość. Pa.trząc przez kilka 
b t d · · t • ł miesięcy na pl'acę spółdzielni, pU~· "" _ Chą"i·n· "ka Apteka rzy~n:e za1,r·; r;:•.'~owanie na :o- ła całe zastępy doskonałych cie- men , prowa zone Jes wspo za- ków dla naJ'biednieJ'sz,,•ch członków _..,_ "'" " " ' ·a kerllłam się, że zespołowa ~sp ...... r l06 _Apteka „Pod Orłem" botników wyk\valifikowanycb. śli. Zapotrzebowanie jednak :wska wodnictwo ind:vw1 ualne. a pomię .półdzielni oraz pnygotowanin. do b11 ka pi·owadzi do lep zego bytu cliło 

89 - Polski Czerwony Krzyi I Możliwości zwerbowania tego zuje na brak murarzy, potem beto dzy różnymi SZS-ami współzawod ~okw~ W!łpólnej obory; Akc.ię żnidwntą, pa mało i al'ednio1')lnego". 
P · · · t 1 t ó p t 1 nictwo zespołowe. Ja 1 om otową zakonczono ptze er ( CK) rodzaju robotników w ilości się- marzy 1 ms a a or w. ows a a nurem. Członkowie spółdzielni praco „Dzięki zespołowej gospodarce 'bł 

gającej kilkunastu tysi~cy są bar koniiczność szkolenia ich. 1 lipca rozpoczęły naukę w wo wali ofiarnie i praca ta dawała dobJ'e azieroy mogli wprowadzić ·mecbaniez 
Redakcja i Administr •. ,Głosu 1 dzo ograniczone. Wieś nie dyspo w ciągu sześciolecia Budowlane jewództwie łódzkim szkolne zespo iezultaty i dlatego też spółdzielnia sta n• uprawę ziemi, co wydatnie wpły_ 

Kutnowskiego" mieści się w I nuje, odpowiednią ilością fachow- Przedsiębiorstwa Powiatowe mu- ły skupione w bazach szkolenia- wała się przykładem dla. ~ospodarst\~ nie na podniesienie wydajno!ci z ha 
Kutn.ie przy ulicy Narutowicza 2. ców go:0 wyrb.. !'.l.tnąć natychmia;;t szą przeszkolić na kursach kwalifi wych: w Rawie Mazowieckiej i indywidualnych. Nic tet dziwnego, j.e -;-. l!'ówią nam ob. ob. Jakub KoSGw 
t l 21"" d b w Łodzi, \'.Szyscy <'hłop.i z gromady. Adamo.w Er.I l Leo~old. o.lczyk. w gospoda?'(.? e · •· o pracy w udownictwie. Wif!js- kacyjnych blisko dziesięć tysięcy „ . . . St&ry na ogolnrm zebranm ,,. dni;J zei;połowe1 widzimy drogę, prowadzą 

258 milionów zł otrzymali robotnicy 
ludzi. . W nabhzsz.ym. czasie przcw1duJe n gierpnia br. postanowili przystapit: cą. do polepszenia ~Yt!-1 ~as c?łop-

Dyrekcja Miejscowych Przed- s~ę urucho~1eme dalszych ,punk-1 do spółd~ielni. pr<?dukcyjnej. , ·.ow~ j 1k1ch or~z ?o. podmes1en}a poziomu 
siębiorstw Budowlanych (nadrzęd· tow szkoleniowych. I ctlonkowte ;;połdz1elni prodt1kryJn.eJ kultury l oswiaty na ws1. 
na BPP) miała trudną do powzię­
cia decyzję. Szkolenie należało roz 
począć w pełni ezonu. Struktura 

ne budowę domów jednorodzinnych 
Wielu robotników i pracowników i.I· 

n\yt1łowych skorzystało z wysokich 
kredytów przyznanych 1nzez Komitet 
Ekonomiczny Rady Ministrów na bu­
downictwo i remont'( indywidual­
nych domków. Warunki na jakich 
ud7.ielane ~ą pożyczki są bardzo do­
godne: pożycza iący nie płacą żadnych 
p1ocentów, a spłatę rozkłada Alę na 

okres od 10 do 20 lat. Dotychcns przedsiębiorstw powiatowych jed 
wszystkie Okręriowe Rady ZZ roz- nak uniemożliwia systematyczną, 
prowad1.iły już między robotników i codzienną naukę. gdyż uczniowie 
pracowników umysłowych 258 mil. 
zł., 70 proc. stanowią robotnicy. pracują w małych zespol~ch. na 
P1erw'sz~ństwo w przyzn'awanlu po- b~dowach odległ;irch o~ .s1eb!e po 
żyC?ek mają przodownicy i racjo na-, kilka, a nawet k1lkanasc1c? kilome 
lizatorzy pracy or~z robolnicy I pra· trów. Organizowanie zatem kur­
cnwnicy posiad11jącv liczne rodziny. sów bezpośredniego nauczania już 

Polska Ludowa podaje Wam rękę ••• 
Syn mało1·olnego chłopa i powiatu 

11·ieltniskiego, obecnie ucze1i S?.koły 
P1·zemy lu Węi::-lowego, :'.\[arian D1·at 
'""• wystosował do młodzieży li!t 
otwal't '• który pomżr.j p1·zedrul wu 
jr-my: 

typowany przeii Pt1.rtię i dyrekcji) ko 
palni na uniwereyteelde studium priy 
gotowawcze na wyższe uczelnie. Man1 
zamiar zostać technikiem, lub 
inżynierem. Jeżeli dojdę do telu, t-0 
będę pracował z zapałem, aby spła· 
ci<"\ dług Polsce Ludowej. 

-----~ z tego względu było nie do prze-
Rzą.d Pol ki Ludowe.i stwon~yl rlla 

rr.lodzieiy rohotniczo.ehłop~kiej wi ~!­
·kie możliwo'ci kształcenia •i~. Rząd 
pragn!P: z tych war tw tworzrć n'J" 
wą inteligencj~ pntcu.iąca i r.w!ęk -
s1yć dopływ nowych fa<'howców do 
p!·r.emyslu. Moim marzeniem byl:i 
pójść rlo Szkoły Przem~·slu Węglowe 
~o. Rok mija, ki<'dy marzer.ie to 

i;yte wyżywienie. Uczniow\e otrz~·m\t­
h pełne umundurowanie i wyżywie­
nie bezpłatnie. Prócz tego, kaidy o­
tn;ymnje w szkole na drobne WY­
:fatki około 2 ty~. złot)·ch. Nauka 
w szkole trwa kilka mie-ięc~-. . o U· 
kol1czeniu każdy ma moiność nc:;;yi· 
się i ptacować Pracują.c w kopalni 
można zaroblć do 3ó tys. zlotych, a 
nawet i więcej. Po wyj."ciu ze szkoty 
r.racowalem w kopalni i dokształca. 
Iem ~ię. Wstąpiłem w zeregi brygad 
zespołowy('h. W kopalniarh poznałein 
L'Óżne maszyny górnicze, które górni· 
kom pomagają w pracy, n11 pnykład: 

Koledzy! Przyjmijcie sobie do serc 
i zapamiętajcie to jedno naiważniej 
~ze: Polska Ludowa podaje Wam rę 
kę i chce Wam pom6c, abyście sit 
stali świadomymi obywatelami. Dr~ 
ga awansu społecznego stoi przed 
\\'ami otworem. Zgłaszajcie się do po 
wiEttowych komend „SP", które Wan1 
ucl;dl'l~ informacji, co ł jak naldy , 
uczynić. by !ię dot1tar do szkoły. 

od paz'dziern1·ka do maJ•a prowadzenia. Do wymienionych 
trudności doszedł jeszcze brak od 

nauczymy S'1ę J'ęzyka rosy1"sk1"ego powiednio wykwalifikowanych wy kładowców, którzy daliby rękoj-
mię odpowiedniego ujęcia wykla­
rłu i sposobu jego prowadzenia . • Centralny Oś1odek Masowego Na· skit>!JO w Ćiągu Jt!dncrio SP.zonu (paź· 

dzięrnik - mal) w stopniu umożli· 
"· ia i'ic-ym samodzi~lne czytanie prasy 
i wydawn:ctw radzieckich. 

Z pomocą ,..,. rozwiązaniu tych 11rclnilo si~. Wyjechałem z domu do 
trudności przyszla metoda kores- S~koly Pnemy lu WęJ?lowego. Do 

~zkoly zo~talem kierowany przez 

Wl'ęhiai·ki, ładowacr.ki lnt'!c:'hariczn~, 
cia)!'niki i inne Potem zo;.tałi>m "T 

uczania Doroslych języka roŚyjsl,:ie· 
qo organi;zuje w okre&ie jesicnn••· 
zimowym 1950-51 r. kursy jęz~·ka 
1o~vjskiego rlla doro,łych, opraco­
'"uje programy. podręczniki I pomo­
ce n,;ukowe, kształci i doskonali wy. 
kłdd()wców, zaopatruje w środki 
lerhniczno-organizacy jne, nadzoru· 
ie kursv poci w1ględem fachowym 1 
adm i n ist racy jno·organizacy jnym. 

pondency1nego szkolenia. Państwo p:iwiatową komendę „Służba Pol~ce". 
BIULETYN lNfOJtMACYJNY wy Ośrodek Korespondencyjnego D(J~tałcm się <Io szkoły w )likulczy- Szeroki· aktyw chłopski 

CO. ·! wydaj" Rlulelrn Informacyj- Szkolenia Zawodowego Minister- rach, położonych koło Zabrza. 'fu- · 
no-Instrui;'.cyjny pt. „Uczmy się ję- stwa Budownictwa opracował no taj zapoznałem ię z kolegami • róż zasili W tym rokU 
zrh rosyj1>kiegn", ' wą metodę nauczania. przystoso- nych stron Polski. 

Pit:rv;szy .nun1~r Jeg6 B!ule:ynu, wy waną specjalnie do kształcenia ro życie "' szkole - jest pełne rado "Ola Ił' szechnlcv Radiowe I 
elany '~ s1erpn.1u br„ zawiera wy· botnikóv.,r. Metoda ta zapewnia .<ci i cntur.jaz111u. Nauka teJretyczn11 W Warszawi'e obrado"•ało roz- R di Organem terenowym CO~ s~ O· 

środki 'Wojewódzkie oraz Powiato­
we. 

lycznP. 1 matenałv, dotyczące oą~a· . 'd l't . . . . tJ'\\'R cTtei·y dni· a dwa clni· 1105• 1,.1·" „ Kolach Wszechnicy a 'owej. 
n)·zac1·1· pracy· '·ur•o'w i''"zyka rOS"J·- Je no 1 .Y pi ogram 1 . poziom w. ta " · ' " ' " Pl C I K Ob ·d · '--„ n " , d ś 

1 
k ć k cone są na zajęcia praktyczne ,„ ko szerzone enum entra nej orni- ecnie przew1 uje się: zw1ę1'.)ze 

skiego oraz piern szą częś.! podrE:cz- om~ ~1 • pozwa a n;ii ·ną . ome· palni. Odb~·waj:,ic zajęcia pruktrC'zne, sji Społecznej Wszechnicy Radio- nie ilości słuchaczy do 200 tysięcy 
nika, l13 telc11t'1w lekcyjhych). cznosci przygotowania spec]alnych uc.zę się od stn1·;;zych, do~wiaclczo - \.vej. przez przyciągnięcie do Wszcchni-Ber.pośrednią formą realizacji 74-

dat'l COM są kursy języka rosyjskie· 
go dla dorosłych Or!Janizowane są 
one przez instytucje i orqaniza~j„ 
społeczne, zakłady pracy, świE:tllc:e 
itp. 

W nutępnym numerze Biulelynu kadr wykładowców, redukuje do n~ch górników. Chwile wolne od za- W obradach wzięli udział przed- cy Radiowej szerokiego aktywu ro 
cpM :r.arv~5zCJopę hec~ą wytyczne minimum vysiJek 9rgv,q~acyjny jęr iiror.mal.cają nam zawody sporto- stawiciele Ministerstwa Oświaty, botniczego i chłopskiego. Wszech­
prafy dla vszystkich Osrodkow. i wydat\)i na szkolenie. pozwala we, ~łnchanie radia, gry . it_J?. CRZZ, Dyrekcji Polskiego Radia. nica Radiowa uznana została prze: 

prowadzić szkolenie cały rok bez ::1-Uod7.ież otaczana je~t w !\zkole Zarządu Głównego ZMP. Kolegium CRZZ za , podstawową formę samo 269 bibliołeczek przerwy. troskliwą opieką lekat'ską I dnta,e Naukowego Wszechnicy Radio\vej kształcenia i dokształcania ideolo• 
W pierw~zvrh dnfarh października 

br. Polskie Radio i C0:-..1 rozpoCly­
Mjll kurs dwustopniowy jc;zyka ro­
syis\dego przez radio. Lekcje tego 
kursu będą nadawane w godzinach 
rannych, następnie powtarzane wie· 
czarem w programie I i II Pols)degn 
Radia. 

Podstawową jednostką szkole- oraz kierownicy ośrodków egzami- gicznego. 
ofiarował p zv w dla wsi niową jest zespół robotników jed Odbudu1·emy Warszawp nacyjnych WR. referenci kultural-

Osoby. praqnące systematycznie u­
c7.yć 5iP. ięzyka rosyjskiego przez 
radio, nn~tępnie korzv~tać z ześw1ad-

• czet'i i udoqodniei1, jakie da ie ukoń­
czeni~ takiego kursu, winny zare1e· 
strować się w kole TPJ>R, rlzialaią· 
cym w miejscu ich pracy 111h zamie~?. 
kania. 

Kursy pr1ez radio bęclą prow11dzon~ 
nl'I. podstawie tych samych tekstów 
lekcyjnych, jak I kursv w zespołach, 
tak, by ohi~ formy prnc;y moqły wza. 
jemn!P. •ię 11zupełnjać. Tt'ksty lek· 
cvine bGdą rlrukowane w Biulely:1ie 
COM pt. „Uc:zmy się język" rosyj­
skiego". 

LEKCJE W DOMU 

Powszechny Zakład Ubezpie- nego zawodu. pracujący na jednej 'ł no-oświatowi ORZZ i kierownicy 
czeń Wzajemn)·ch zakupił ostatmo względnie kil~u pobliskich budo- p _, t h 1 d . 11 b referatów Wszechnicy Radiowej. 

h 'ł k l ou Y•ll a~ em w mu . m. . .. . 269 biblioteczek rolniczych dla wsi. wac · Ze,spo ten pod nazw~ .. S7 o p,·\\'. Rada. Zwiazków zawodow~·ch w W czasie konferenCJ1 przedstaw10 
Podczas obchodu dożynek Qmln- ny Zespoł Samopomocowy zbiera t.:g-icrzu urządziła. odczyt, zapraszają.:: I na zostala linia rozwojowa Wszech 

nych, biblioteczki te zostały ofiaro- się 1 raz w tygodniu i pod kierun ' nań wszystkie komitety fabryczne nicy Radiowej. Uczelnia ta liczyła 
wa•1t> przodującym gromadom i sp:'>ł kiem nauczycieli - instruktorów odbudow~· stolicy i pl'z.ed~tawici<!li w roku szkolnym 1949-50 120 tyslę 
d1ielniom produkcyjnym w poszc:?e słucha wykładów uzupełniają- i>polcc'.'cnstwa. Odct.vt poi<.więcony od cy słuchaczy. Spośróo nich niespeł 
g.'.1nych powiatach. Cych lub zdaje egzaminy z prze budowie \yarsznwy wy11;ł~sił mgl'. W!r• na 30 proc. stanowili nauczyciele, 

n·Lt· t k' . k .. k . b b. · t . I M t' . ł clvoław Bieda. Po odczycie odbyła s1e d d bot . . l 
i·1n 10 ecz 1 oprocz ·s1ąze · ~ •:0 1 ro 1one~o ma er1a u. a ena na c~ę~ć artystyczna, w której ")'~tiwit po czas g y ro mcy wraz z m o-

s:;t•r .c7ys~o fachowych. zaw1era1ą\ ukowy Jest przesyłany w skryp- cciót· im. P .• ·owowiejskiego i zcspoł~· dzieżą robotniczą stanowili przy-
rowni•z: llterature sportową propa- lach. I raletowe świetlic fabrycznych. najmniej 35 proc. 90 procent słu-
gujac, Jport na wsi. Nowa m~toda nauczania kores M. chaczy zorg1mizo:wanych było w 

Nowy Kodeks Rodzinny 
Aczkolwiek już dotychczasowa malżeń~twa, pozo1"1aje jego wy­
przepisy prawne, wydane w la· łącznrm majątkiem. Również 
tach 1945-46 polepszały znacznie ze wspólności maH:e(l...;kicj wr-

Przemiany l>lpoleczne, gospo­
clRrcze i polityczne, jakie od 
ehwiii \Yyzwoknia zostały doko 
nane w Polsce Ludowej, w~·ma-

Indywidualne słurhanil'! kmsu ra- gnły odpowiedniej przebudowy 
di~weg.o w_ domu. w god?inac~. ran- 11orm prawa cywilnego tak, 
n'.ch 1 w1ecr.orowych stanow1c bę· aby stać :;ię one mogły skutecz­
d~1e dosk?nalą pomoc. pny utT.wala- iwm in!itrumentem w budownic 
mu matenalu, przerab1an1>go na kur- t',.· d,; . .. · 1· • . · 
sie w zeRpole pod kierunkiem wykła- \ \ ie po ~ t~," :-;.OcJa izmu. 7.,\ 1.11 
dowry. w ten sposób ko11ystaI11c z temu z~d?HC ucnwalony ostat1110 
tekstów lekcyinvch, dcukowanych w 1 }ll'~ez SeJnt nowy Kodeks Ro· 
Biulctvnie i z lekcji radiowych i li· <h:rnny. 

NA .TR\VALOśCI ZWI'.ĄZKU 
MALżE~SKIEGO. Wychodząc 
z założenia, że w . połcczefo;twie 
socjalistycznym małżeńsbrn ::;fa 
nowi in::;tytucję prawną o do­
niosłych zadaniach i celach spo­
łecznrch. Kodeks Rodzinny dą­
ży do zabezpieczenia trwałości 
związku malżeivkiego. Dają. te­
mu wyraz postanowienia kode· 
ksu. . które DOPUSZCZA.TĄ 
1ł()Z\\"L1.ZANIE l\IALiEŃ· 
STWA PRZEZ SĄD .JFDYKIE 
Z WAżNYCII POWC'i1J6W I 
TO WóWCZAS TYLKO, GDY 
NASTĄ.PIL ZUPEŁNY I 
TRWALY ROZKLAD POŻY­
CIA. Ale nawet wówczas roz­
wód nie jest dopuszczalny, gdy­
br na skutek niego mogło ncicr­
Dieć dobro małoletnich dzieci 
(art. 2!l.). 

łączone są przedmiotr, nabyte 
sytuacJę dzieci pozamałże11skich, drogą spadku, zapisu lub daro· 
w porównaniu z ustawodawstwem wizny, przedmiot~· o·obistego 
przedwojennym. to jednak ist· użytku oraz przerlmioty, po­
niały jeszcze znaczne różnice na trteb11e do wvkon ·wania zawo· 
niekorzyść dzieci pozamałże11.skich, du. ZASADA '-\-SPóLNO~CI 
np. w zakresie dziedziaenia, :\HENIA DOROBKOWl;:)GO 
władzy rodzicie)f;kie.i, opieki NIEWĄ't'PLIWrn .._ "AJSKU· 
itp. Kodeks Rodzinny uchyla TJ<~CZNIEJ CHRONI I~TE­
'nizelkie ograniczenia, clotvczą- RE~Y :\lA-TĄ.TKOWB KOBIE­
ce stanowiska prawnego ·tych I TY W l\.JALŻEŃF\'11\VIE. Oczy­
dzieci. wiśc:ie; tak j~k sama instytucja 

czestnicząc jednocz.,.śnie w kursie K0d~k.~ );tanowi nie tylko sca­
świ~tl!~?wvm każ~y ~łuc'hscr _ m_11 Irmie Uniejących prżepi~ów 
moznosc opanowania ięzyka ro~y 1· pn\w:t roch.:inuego, lecz zawiera 

---- nową. treść i nowego ducha, zg·oa 
Nosi czvtelnlcy pis1CJ -

Chcemy mieć 
uporządkowane ulice 
Na długości jednego kilometra 

ciągnie się w Wieluniu ul. im. Bar 
tosza Gło;wfłckiego. Ulicą tą biegną 
cą od stacji kolejowej przechodzi 
dziennie okola 300 uczniów śpie· 
szącyćh do Liceum Pedagogiczne­
go. 

Gdy tylko spada deszcz cala uli 
ca ~anie w blacie. Na dodatek nie 
ma tam ani jedne! lampy. Młodzież 
oraz dorośli przechodzący tą ulicą 
3orąco apelują do Prezydium Miej­
skiej Rady Narodo\\·ej o uporząd­
kowanie nawierzchni i chodników. 

Józef Droś. 

nie z zasadniczym i-;tosunkięm 
11aństwa ludow go do instytucji 
rodzi ny. 

.Jakież ··ą więc najistotniej· 
s1,e cechy nowego kodeksu ro­
dzinnego? 

Pierw-"zą 7. nich jest: Pl'~LNE 
RóW~OUPRA WNIENJE KO­
R JETY I ::.\1EżCZYZNY W 
)fAUEŃSTWIE. To 1·ównou· 
prawnienie wyraża się przez 
przyznanie obojgu małżonkom 
równych praw i obowiązków w za 
kre:sie . tosunkfm· rodzinnych. a 
więc w zakresie: władzy rodzi­
cielskiej. OJ)ieki nad dziećmi, 
spraw ma.iątkow~·ch. obowiąz­
ków itlime-ntac~·.inych itp. 

Druga istotna CPcha nowego 
kodeksu rod~inneg-o to: OBRO· 

To ostatnie postanowienie 
świadczy o tym, że pai1stwo lu­
dowe troszcz~· ~ie o dobro mało 
letnich i 11tara się ~bezpieczyć 
ich intere~y w sposób najbar· 
dziej skuteczny. OBUONA IN­
TERESóW DZIECI ~ „IELE'f· 
NICH JEST WIEC TRZECIĄ 
ZASADNICZĄ cgcnĄ NOWE 
GO KODEkSU RODZI:t\r·E· 
<;(). Zna.idu.ie ona wyraz rów­
nież w t~·m, że pr;:yno~i ogrom­
ną poprawę w położeniu praw· 
nym dzieci p0zamałżeilskich. 

Czytajcie' i rozpowszechniajcie „Głos" 

Logiczną kon!':ek\Yencją. za· małzel'}ska . JeRt wyrn?.em swo· 
tarcia \\'Rzelkich różnic między bodni:'J, woli .1 zgody obu. Rtron, 
pn.wnym stanowiskiem dzieci z tak trz .oboJe małzonkow1e mo· 
malżeństwa, a stanowh:ikiem gą i:1wo.ie stosunki majątkowe 
dziec: pozamalżel1skich je~t ustalić na it~nej za~adzie, w d1·0 
poniecha11ie w kodeksie używa· dze umowy. 
nia terminów takich. jak np. Prócz tych zasadniczych cech, 
dzieci pozamalże1i.skieh jest nowy Kodeks Rodzinnv, zawie· 
zamałżel1skie" i ograniczenie ra szereg zmienion~,·ch ~lub uiu­
się jedynie do terminu - „dzie- pełnionych postanowień w za· 
ci". TAK WI~C DZU~CKO, kre ie instytucji p1';m.;po;;obie· 
KTóREGO RODZICE XIE SĄ nia, opieki, obowiązków alimen 
MALżONKAMI, :i\1A Tg SA· tacyjnrch itp. dostosowa­
?IIE PRAWA, CO nz1r,;r:1(0, n:vch do istniejacych warunków 
7,RODZO~E W MALżEr:r- społecznych i odpowiadających 
STWlE. potrz~bon: naszego życia rodzin 

W zakre ·ie tak wnżnej clzic- nego i zbiorowego. 
dzin:v • .i~ką są sto~trnki !1rn.iąt- Zn~czenie nowego Kodek!llu 
kowe między małzonkam1, no· Rodzmnego 11ie OR'ranicza siP I 
wy Kodeks Rodzi11ny prz~·.iął tylko do ~tronv formalnej t{ 
ZASAD~ WSPóL~OśCJ :\IIE- do scalenia clob·chczaso":YCh I 
N!A DOROBKOWE00. Za~ada norm prawnych.· clot~·czacych 
ta polega 11~ tym, .ze v.:spolny p1awa ma~żeńskiego, majątko­
maJątek obo.ig~ rna~zonkow sta· wego, rodzmneA"o i opiekuńcze- , 
now1ą przedm10,ty i dobr:i. na- go. lecz przede wszystkim polega I 
byt~ pr~ez ktoreg?kohnck . z na ustale~1iu now)·ch uu::acl pra· 1 
mał~o~1kow w cz~-;1e trwan!a wa rodzmnego, gwarantują. I 
ma~zenstwa. \_\'~· 111ka 7: tego, ze c~·ch _właściwy rozwój rodziny 
ma.1!\tek •. nalPzący do .iedneg,o z - te,1 7,a::;adniczej komórki spo· 
małz0nkow PRZED zawarciem łeczem1twa socialietvcznego. I 

• 

Czy słusznie 
zamknięto szkol9? 

W Dzielnicy, gm. żelechin inie­
s:~ka 60 dzieci w wieku !!Zkolnym. W 
ubiegłym roku szkolnym uczyły on& 
~ie na miejscu - we własnej szkol._ 
Budynek szkolny 'v czasie wakacji Z1) 
st&ł odnowiony, dys9onuje on wy&ta; 
czuj!lcą. ilością mebli i pomocy nau~o 
v;;vch. 

Z rozpoczęciem t'Oku szkolnezo po 
\\iedziano dzieciom, ażeby cl1odziły do 
szkoły, odległej od Dzielnicy o 4 km. 
irdyż z braku nauczycieli azkołe ~ 
Dz.ielnicy t1·zeba zamknąć. 

Takie stanowi~ko Wydziału Oświa­
ty jest krzywdzące. M!eszkailcy Dziel 
n:cy uważają, :i;e do szkoły powin1'• 
zo ·tac skierowana eHa nauczyci•laka 
i dzieci naukę powinny pobien6 w 
1r.iej~cowej szkole. 

-x-
Rawskie BP P zawiodło 
Budowlane Prztdśiębiorstwo Powfa 

t'we z Rady Mazowieckiej prowad:si 
ło w okresie wakacyjnym remoney 
szk6ł w Go1·tatowicach i w groma. 
dzie Mała Wieś. Do rozpoczccia l'O. 
bót. Budowlane Przedsiębiontwo 
Powiatowe przystąpiło z op6źnie­
niem, a nieco później za1'omu· 
11ikow11ło ono Prezydium GR.N, ;:. li 
braku ma.teriałów nie jest w stanie 
robót zakońciyć. Prezydium dostarczy 
ło konieczne nlateriały, a min10 t'> re 
mc.ntu ni.e zakończono. Dzieci z Ma. 
le,; Wsi musiały p6jś6 do ukol)' w 
„:,crzchowcach. 

W tym eamyin czasie kilka si.kół 
l'l'montowanych •Po•obem gospodar -
cz~·m wykoi\czono w te1·minie. Nie 
liwiadczy to dobrze o etylu pracy 
BPP w Rawie Mazowieckiej. 

Ogłoszenia drobne 
ZGUBIONO książeczkę 
wojskowlł wydaną przei 
RKU-Pablanice, Wawrzy. 
niak Jao. 837 

SKRADZIONO dowód 
PKP 846090, bilet roczny, 
bilety bezpłatne Nr. 
155125 f dekret przenie­
sienia. Dudzik Józef. Ko 
luszki Stare Nr. -4. 115.556 ---SKRADZIONO teczkę z 
następującymi dokumen. 
tarni: ksląteczkę wojsko. 
""" RKU-Łask, legit. zw. 
zaw., zaświadczenie z. o­
bozu konccntracyjne110, 
Kołacki Czesław. Pabia­
nice, Konopnickiej 48. 
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Ze sportu -
8 sekcji ·182 członków 

I 

Co ~isała prasa łódzka w dn. 18września 1930 r. 
Jak pracuie kolo sportowe przy Straży Pożarnej m. lodzi 
Kolo sportowe Nr 134 cieszy siię O­

pinią jednego z najlepiej pracujących 
- Kolo nasze - odpowiada i·oz-1 renu Łodzi, a jako specjalną nagrodę 

mówca. - lic.z~ obecni~ około 182 otrzymaliśmy od WKKF sp1·zęt s.12orto 
nie:i; ob. Tadeusz Werner i Marian 
Iskrzycki pracują bardzo czy1mie, po­
święcając cały wolny od pracy czas 
podniesieniu pozibmu wychowanfa fi­
zycznego naszej mfodzieży. 

STRAJKI PROTESTACYJNE 

W zwlązku rz. nieustającą falą 
aresztowań - w szeregu nriast pol­
akich zapowiedrziano jednodniowe 
strajki protestacyjne. 

TROSKI SEZONOWCÓW 

W kilku ·punktach miasta odbyły 
a!ę wiece i masówki robotników se­
zonowych, któmy na skutek cofnię­
cia kredytów inwestycyjnych - 11:na 
leźlii się w obliczu śmierci głodowej. 
S&onowcy w tym roku nie prrzepra­
cowali :i!lości dniówek, koniecznej 
do otmymania zapomogi. Zebrani 
domagali się również ubezpieczenia 
na starość. 

WISŁA WYLAŁA 

Wskutek długotrwałych desz<:2ów 
w powiecie bielskim wylała Wisła. 

ZAROBKI PANA DYREKTORA 

:Oyrekt<>r Łódzkich Wąskotoro­
wych Kolejek Doja11:dowych - Gier 
1'icz - nabył w dndu wczorajs.zyrn 
z llcytacji jeden z domów na ulicy 

P iotrkowskiej. Dyrektor Gierlicz za 
płacił rza ten dom 65 tysięcy dola­
rów. („Rep."). 

SKŁADKOWSKI 
KONTROLUJE SZALETY 

Minister spraw wewnętrznych 

Składkowski - prrzybył w dniu 
wczorajszym do Częstochowy, gdzie 
przeprowadził kontrolę kilkudzie­
sięciu szaletów w domach prywat­
nych. Minister wyraz.ił niezadowo­
lenie z urządzeń i stanu higienicz­
nego. 

W czasie jazdy samochodem z Czę 
stochowy do Radomska, minister 
kontrolował również szalety w obej 
ściach wiejskich, nakazując szereg 
poprawek i przebudowań. 

MUSSOLINI 
WINSZUJE HITLEROWI 

Gazety drukują wyjątki rz arty­
kułu <Mussoliniego, w którym dykta 
tor włoski gratult.lje „wielkiego rz.wy 
cięstwa wyborc~go Hitlerowi". 

1:a terenie Łodzi. 
Powstało ono już w roku 1947, a 

nazwa jego brzmiała wtedy KS „Stra 
żak". Założycielem był porucznik Gu 
mowski, w dalszym ciągu jeden z naj 
aktywniejszych jego członków. Pracy 
tej poświęca on cały swój wolny czas 
i zapał, a trz.eba przyznać, że zapału 
i ambicji por. Gumowskiemu nie brn 
kuje. ' 

Por. Gu:nowskiego zastajemy w oto 
czeniu całej gromady młodych, zdro­
wych i opalonych na brąz chłopców, 
którzy właśnie przebierają. się w czer 
wone spodenki i kosz,ulki. To właśnie 
sekcja siatkówki przeprowadza t1·e­
ning. 

PRACUJĄ CHĘTNIE 
I Z ZAPAŁEM: 

Na boisku sportowym Strażnicy 
Nr 2 panuje ruch i gwar. Wszędzie 
dostrzeg'.limy ćwkzacych. Jedni 1·zu­
cają kulą, drudzy dyskiem, lub osz­
czepem, jeszcze inni trenują · ;q~i . 

Zapytujemy por. Gumow·skiego ilu 
członków liczy koło i ile posiada sek­
cji? 

czlonkow, skup1aJących się w 8 sek- wy, wartości 36 tys. złotych. 
c,iach. Z tego najliczniejsza jest sek-
cja siatkówki, mająca 50 członków WSZYSCY ZDOB~DĄ ODZNAKĘ 
Sekcja koszykówki - 12, ping-pon. SPO 
gowa - 14, lekk<>atletyczna - 35, W dalszym ciagu naszej roz.m<>wy BRAK SPRZĘTU PIŁKARSKIEGO 
pływacka liczy 40 osób, w tym 7 ko- dowiadujemy się; że wszyscy człon-
biet, s.zermierska - 18, kolarsko - kowie koła Nr 134 zobowiązali się do Koło Nr 134, jak wiele innych, na. 
t;irystyczna - 12, a sekcja szachowa 20 września zdobyć odznakę SPO. potyka również na różne trudności. 
liczy 19 osób. Poza tym projektujemy Większość członkow koła uzyskała Zaliczyć do nich trzeba przede wszyst 
założenie jeszcze w tym roku trzec\1 JUŻ potrzebne minimum punktów na kim brak sprzętu dla drużyny piłkar 
dalszych sekcji. odimakę, a są. wśród nich tacy, jak skiej, co uniemożliwia prowadzenie 

A które z nich przejawiają najżyw ob. ob. Boczek, Erbel, Nookowski ~ normalnych treningów, a co gorsze, 
szą. działal_ność ? - p~tamy dalej. inni, którzy przekroczwli już 50 lat. do pewnego stopnia zniechęca człon-

Wszystk1e sekcje ĆWJczą z zapałem, życia i im to właśnie należy się spe- !<ów tej sekcji. Sądzimy jednak', że 
trudno którąś z nich wyró~nnć, ale cjalne uznanie. KS „Ogniwo" zainteresuje się bliż_,j 
jeżeli już - to chyba lekkoatletyczną, A czy macie w swym zespole i przo pracą koła Nr 134 i ułatwi mu zdo­
pływacką i siatkówki. Nie znaczy to downików sportu? - pytamy z zacie bycie potrzebnego sprzętu 
jednak, aby pozostałe pracowały źle kawieniem. Otaczając bowiem troskliwszą, ani-
- podkreśla z naci&kiem nasz roz - Oczywiście. Ob. Banasiak może hyc że:li dotąd, opieką koła sportowe przy 
mówca. wzorem dla wielu działaczy sporto - czynimy się do umasowienia kultury 

W jakich imrpez~ch masowych ko- wych. Swą postawą i pracą przyczy- fizycznej i sportu. W szeregach k6ł 
ło wasze brało udział? niił się do umasowienia wychowania sportowych powinni się znale:f.ć wszys 

- Dosłownie, we wszystkich. Np. fizvcznego wśród straża.ków. Rów-I cy bez wvjąt.ku ludzie pracy. 
w zawodach w dniu 22 lipca uczestni • · 
czyło aż 140 członków naszego koła. 

W tym też samym dniu zostaliśmy 
odznaczeni dyplomem za zajęcie II 
miejsca wśród kół sportowych z te-

Kiszka startuje w Łodżi! 
Ciekawe zawody lekkoatletyczne na stadionie ŁKS „Włókniarz" 

1rJEATRY-- W dniu 25 bm. będziemy świad~ 
kami ciekawie zapowiadającej się im 
prezy lekkoatletycznej. Do Łodzi 
przyjeżdża bowiem, powracając z mi 
strzostw Polski, zespół UNII z Kry­
wałdu z rekordzistą Polski na 100 m 
Kiszką na czele i weźmie on udział 
w specjalnie w tym celu zorganizo­
wanych zawodach na stadionie ŁKS 
Włókniarza. 

żonym z zawodników Krywałdu i o­
kręgu łódzkiego a Włókniarzem, oraz 
trójmecz Unia (Krywałd) - · Unia (okr. 
łódzki) - ŁKS Włókniarz. 

PA:&S'ł'WOWY I 
TEATR 1M. STEFANA JARACZA 

(ul. Jaracza 27) 
Dmś teatr nieczynny 
19 września, godz. 19.15 „Sprawa 

Pawła ~zteraga" AL Gergely. 
Zniżki ważne. 

PA~STWOW\' ł'EATH NOWY 
(ul. Daszyńskiego 34, tel. 181·3U 

O godz. 19.15 „Bohate1'C>wie dma 
powszedniego". 

. TEA'ł'R ,.ARLEKIN" 
(ul Piotrkowska 152) 

Dziś teatr nieczynny 
'l 'EA'l'.K „P.lNUKłO" 
(ul Kopernika 16) 

:Dziś, dnia. 18 września 1950 roku, 
rodz. 17, \vidowisko otwarw p. ::. 
„Pan Tom buduje dom". 

PAlll~TWOWl 
TEATR POWSZ.E<;HN \' 

(uL Obrońców Stalingradu 21 
teL 150·36) 

Dziś teatr nieczynny 

PAŃS'l'WOWY TEATR żYDOWSKl 
(ul. J aracza 2, tel 217·49) 

Dziś,• o godzinie 19.15 
„Mój Syn", Aleksandra Gergely'ego 
w tłumaczeniu i reżyserii Idy Ka-
nóńskiej. I 

l'EATH KOMEDII M UZY<;ZNEJ 
„LUTNIA'* 

Dziś teatr nieczynny 

ł'EATH LE'ł'N l „osA~ 
(ul. Piotrkowska 94, t el. 272·70) 

Dziś, o godz. 19.30 „śluby murar­
skie", czyli wodewil warszawski Go­
zdawy i Stępnia. 

Trwdna i odpowiedzialna jest praca w szerega1·h straż) pożarnej. Wymaga 

ona przede wszystkim wysokiej sprawnobci fizycznej . Ale strażacy - to urodzeni 
s1lortowcy, a koła sportowe przez nich zorganiŻowane należą do najlepszych. 

W programie przewidziane są na­
s lępujące konkurencje: biegi na 100, 
400, '800 i 3.000 m oraz 110 m przez 
plotki, sztafeta 4 X 100, rzut oszcze­
pem, pchnięcie kulą, skok w dal. 
wzwyż i o tyczce. 
Wspomniane zawody będą nosiły po 
dwójny charakter. Będzie to spot­
kanie pomiędzy zrzeszeniem Unia zło. 

W ramach zawodów dojdzie do kil­
ku interesujących pojedynków, jak 
np. na 100 m, gdzie startować będą -
Kiszka, Antonowicz, Kozłowski. 400 
m - Puchnowski, Wdowczyk, Pasi­
kowski, 110 m pł. - Tułecki, Wil­
czek, Pawłowski, tyczka - Szendzie­
lorz, Brzóska, Woźniakowski, skok w 
dal - K'iszka, Antonowicz itd. 

Celem uprzystępnienia tej imprezy 
jak najszerszym rzeszom zwolenników 
Jiekkoatletyki organizatorzy · spotka­
nia ustanowili bardzo niskie ceny bi 
Jetów wstępu (młodzież 30 zł„ do­
rośli 80 zł.). 

Mistrzostwa piłkarskie klasy A 

KINA 
Ci roze!miani chłopcy (na zdjęciu) to drużyna siatkówki z koła sportowego 

Nr 134 przy Straży Pożarnej m. Lodzi. Wszyscy oni bez wyjątku twierdzą, że 
najprzyjemniejszą rozrywką po pracy, nawet najcięższej i najbardziej .wyczer­
i·ującej jeot sport. Przyznajemy im rację bez zastpeżep, 

Druga porażka ŁKS „Włókniarza" I B 
W dniu wciz~rajs~ym o?były si_ę I Zygmun.cikiem i. OlejniC!lakiem nie 

dalsze spotkama piłkarskie o m1- był grozny dla zgie·rrzan. 
strzostwo klasy A okręgu łódzkiego, . . • . 

ADRIA dla młodzieżr (Stalina 1) 
„Diabelska graiń.", dod. „Młodzież 
w walce o pok&j", godz. 16, 18, 20 

BAŁTYK (Narutowicza 20) 
,,Stiepan Razin", dod. „Sesja świat. 
Feder. Kobiet w :Moskwie", godz. 
16, 18.80, 21 
(Dla dzieci powyżej lat 12) 

BAJKA (Franciszkańska 81) 
„Moja miła", dod. „Granica pekoju", 

godz. 18, 20 
(Dla dzi~ powyżej lat 12} 

STYL9WY (Kilińskiego 128) 
„Dwie brygady", dod. „Korea", 
godz. 18, 20 
(Dla dzieei powyżej lat '/) 

śWIT (Bałucki Rynek 2) „Oddział Z 
8", dod. „Julian Marchlewski", 

godz. 18, 20. 
(Dla młodzieży powyżej lat 14) 

1 ATRY (Sienkiewicza 40, w l'!?I'O 
dzie) „.Milczenie jest złotem", dod. 
„Igrzyska szkół zawodowych w 
Warszawie", godz. 16.30, 18.30, 
20.30. 
(Dla młodzieży niedozwolony) 

'IĘCZA (Piotrkowska 108) 
„Dwaj panowie F", dod. „Piesń 
wiosny", godz. 16.30, 18.30, 20.30. 
(Dla dzieci powyżej lat 12) 

Dobre wyniki kajakowców 
na I Ogólnopolskim Festiwalu w Warszawie 

przed pólmetkiem SkwarSiki zwiększa 
tempo i różnica mię~zy nim, a Fol­
warcznym maleje do około 50 m. W 
tej też kolejności przepływają pół­
metek. Ostatecznie zwycięża Folwar­
czny w czasie 1:09:19, przed Skwar 
skim - 1:10:45. 

W ramach I Ogólnopolskiego Fec.ti 
walu Kajakowego, który l'OZpoczął ,;,1ę 
w sobotę na przy.stani ZKS „Spójnia", 
rozegrano wyścigi długodystansowe w 
konkurencji kobiet i mężczyzn. Dłu­
gość trasy w konkurencji mężczyzn 
wynosiła 14.-000 m, z czego 7.000 m 
w górę Wisły. Dystans dla kobiet wy 
nosił 7.000 m. Zaciętą walkę o trzecie miejsce sto 

Do najciekawszych należał wyścig czyli: Szajek „Kolejarz." Poznań ze 

ŁKS Włókniarz r B na własnym te- Bra~k1. dl~ 1 zwyc1ęzcow s trzelili: 
renie domal drugiej 'Z. kolei porażki. Ma-tJ;'.1173 1 Sie-ron (po 2) oraz . T~r­
Tym rarzem od Unii rze Zgieril.a 2:5 now~ki. Punkty ~la ŁKS Włokma-
(2:2). rza uzyskał OleJruczak. 

Zawody prowadził ob. Walczak 
Mieczysław. Odmłodzony e:espół gości (rze sta­

rych piłkarzy widzieliśmy tylko Ga­
łązkę, Tarnowskiego i Matynię) jest 
szybki i gra amhitnie. U łodzian sto 
sunkowo najlepiej zagrał w obronie 
Kowalski. Atak pomimo zasilenia go 

Pływacy ZKS „Spójnia'' 
rozooczynojq trening zimowy 

W Zgierzu Widzew I B pokonał 
t amtejs?:y Włókniarz 3:2 :t:2). Bram 
k i dla łodzian zdobyli: Doryń. For­
nalczyk i Janas, dla gospodarzy 
Dudka (2). Sędziował ob. Gryniew­
ski. 

Stal z Żychlina wygrała drugi 
mecz w Lodzi. Tym razem z miej­
scowym Związkowcem 1:0 (1 :0). 
Bramka padła z rv.utu karnego, egz.e 
kutorem był Wiernbicki. 

GDYNIA (Daseyńskiego 2) 
,,Pi·ogram Aktualności Nr 35" 
(Kronika Nr 38-00, „Mistrzowie 
szybldch wytopów", „ Wielb.i hudow 
niczy ~ Matwiej Kozakow", „W 
kraju socjalizmu". 
godz. 15, 16, 17, 18, 19, 20, 21. 

• WISŁA (Daszyńskiego 1) „Nasz 
Stecem LZS Szczawnica. Zawodnicy 

kajaków 2-osobowych w konkurencji 
męskiej. Startowały 22 osady, a wy- ci płynęli razein przez cały wyścig, 

Sekcja pływacka ZKS .,Spójnia". 
która musiała pnz.erwać działalność 
w okresie letnim z uwagi na brak 
pływalni, wznawia t reningi zimowe 
na krytej pływalni Stowarzyszenia 
„Ognisko". 

W Pabianicach tamtejszy Włók­
niarz wygrał ze Spójnią łódzką 5:2. 

HEL (Legionów 2) Kino nie 
czynne z powodu remontu. . 

MUZA (Pabianicka 178) 
„Dni i noce", dod. „świat młodych 
Nr 12-49", g<>dz. 18, 20 
(Dla dzieci powyżej lat 12) 

POLONIA (Piotrkowska 6'l) -
„Pan Prok<>uk i S·ka" (Pi·ogra.m 
składany z kolorowych kreskówek 
czeskich}, godz. 16.30, 18.30, 20.30. 
(Dla dzieci powyżej lat 7) 

PRZEDWIOśNIE (Żeromskiego 76) 
„S-S Oi'Zeł zaginął'', dod. „Jedna 
z Wielu", godz. 18, 20 
(Dla. dzieci powyżej lat 12) 

ROBOTNIK (Kilińskiego 178) 
„Pustelnia Parmeńska" II seria, 
dod. ,,Budujemy rudowęglowce", 
godz. 18, 20 
(Dla młodzieży niedoz.wolony) 

REKORD (Rzgowska 2) 
„Sumienie", dod. „ W pia.ska.eh sta 
wżytnego Cho1·wmu", godz. 18, 20 
(Dla młodzieży powyżaj lat 14) 

ROMA (Rzgowska 84) 
~.Muzyka. i miłość", dod. „Toi'Pedo 
- Dynan10", godz. 18, 20. 
(Dla dzieci powyżej lat 10) 

Howy mistrz ZSRR 
w piłce wodnej 

W Kiszyniowie zakończone zostały 
rotgrywki o rmstrzostwo Związku Ra· 
dzieckiego w piłce wodnej. Tytuł nństrza 
ZSRR zdobyła drużyna Marynarki Wo­
jennej, nie doznając a1ń jednej porażki 
w turnieju. 

W zawodach uczestniczyło 16 drużyn. 
' -x-0 a Is ze zgłoszenia 
na zawod~ motocyklowe 
Do orgaryizatorów zawodów motocy­

klowych o Grand Prix Polski, napły­
wają dalsze zgłoszenia do wyścigu. Mię­
dzy hmym.i. wpłynęło pismo od rumu(1-
skiego związku motorowego, który zgło­
sił 10 swych najlepszych zawodników. 

Jest to już drugie zgłoszenie zawod­
ników zagranicznych do tej imprezy, 
uprzednio bowiem węgicrok1 związek 
powiadomił o starcie w zawodach 7 
•wHh czołmHch motoqklistów. 

chleb powszedni", dod. „Ma11:urk.i 
Chopina", godz. 15.30, 18, 20.30. 
(Dla młodzieży powyżej lat 14) 

WŁóKNIARZ (Próchnika 16) 
„Pieśń tajgi", dod. „Rzeka. Kama", 
godz. 16. 18.30, 20.30 
(Dla dzieci powyżej lat 12) 

V.OI..NOść (Napiórkowsklego 16} 
„Lichwiarz Gobseck", dod. „Racjo­
nalizator Uralskiej Fabryki Ma­
szyn", godz. 16, 18, 20 
(Dla dzieci powyżej lat 12) 

ścig ukończyło 17. Zdecydowane zwy_ dopiero przed metą udało się Szajko 
cięstwo, prowadząc od startu do me- wi oderwać od rywala. Czas Szajka 
ty, odniosła osada „Ogniwa" Poznań: - 1:14:02, Stec przybył w 2,4 sek. 
(Matłoka - Jeżewski), w czasie za nim. · 
1:05:15. W konkurencji kajaków .czterooso-

Na drugim miejscu uplasowała się bowych zwyciężyła. osada „Związ,kow 
osada warszaws-kiej „Spójni": Górski cą" Poznań, w czasie 57:17,0, prze-'l 
i Majda, uzyskując czas 1:07:23, osadą ,;Ogniwa" Poznań 57:29:4. 
przed osadą „Górnika" Czechowice: W wyścigu kobiet w jedynkach z.wy 
Miodofaiki - Cebula - 1:07:25. . ciężyła Szczepańska A~S K-;:al~ów 

W flwiązku z powyższym Zarząd 
ZKS „Spójnia" zwołuje zebranie 
swoich pływaków na dzień 18. IX. 
1950 r. o godiz. 17 w lokalu klubo­
wym przy ul. Północnej 36, 

Wystawa sportowa· 
Związkowca Zrywu 

Onegda.i w sali Związkowca O· 

twarta została wystawa sportowa, 
ilustrująca pięcioletni dorobek 
Związkowca - Zrywu Jest to 

t.ACHĘTA (Zgierska 26) 
„Płomienie", dod. „Ceramika . wę­
gierska", godz. 18, 20. 

Nie mniej ciekawy przebieg miał 22:54,0, przed Karasiew1c~ „zw:1ąz.­
wyścig jedynek w konkurencji męskie.i. kowiec" Poznań - 23:47,0 l NoWicka 
Folwarc~ny „Górnik" Czechowice, po I ,,Stal" Poznań - 24:10,4. 
przejechaniu około 4 km. miał 100 m W dwójkach zwyciężyła osada 

Tematem obrad będrzie plan pra­
cy na sezon il.imowy, a prócz tego 
nastąpi rozdanie kart wstępu na 
pływalnię. pierwszc1 tego rodzaju wystawa w 

pływackiej Polsce. Kandydaci do sekcji 
będą mile widziani. (Dla młodzieży powyżej lat 14) r~rzewagi nad Skwal"&kim. Jednak „Związkowca" Szczecin. 

Przed wyborami do parlamentu 
w Niemieckiej Republice Demokratycznei 

Berlin, 14 września 1950 r. trilktorowej do osiedli wiejskich. 
N a całym obszarze Niemieckiej Idą oni ze słowami prawdy o no-

Republiki Demokratycznej wej rzeczywistości niemieckiej, 
• odbywa się obecnie wielka kam- Na zebraniach przedwyborczych 
pania agitacyjna w związku z wy- nie operuje się frazesami. Dysku-
borami do parlamentu, które od- towane są problemy związane z 
będą się 15 października br. życiem robotnika lub chłopa, z bo-

Agitacja przedwyborcza ogar- łączkami lub wadami administracji 
neła dosłownie wszystkie warstwy państwowej, z niedociągnięciami 
społeczeństwa. Dziesiątki tysięcy lub celową dywersją w życiu go· 
patriotów niemieckich obchodzą spcdarczym, swobodnie rozwijana 
miasta i domy, od rodziny do rodzi jest krytyka i samokrytyka, a pre-
ny, urządzają wspólne pogadanki legenci i uczestnicy takich zebrali 
lub zebrania, na których swobodnie przedwyborczych wspólnie radzą 
dyskutowane są cele Frontu Na- nad poprawą istniejącego stanu. 
rodowego. Agitacja przedwyborcza staje się 

Gazety, radio oraz dziedzińce fa. szkolą politycznego myślenia. w 
bryczne pełne są relacji z prze- duchu demokracji i pokoju. Kto 
biegu tej akcji. która w Niemczech zna niedawną przeszłość Niemiec 
nie miała dotychczas precedensu. lub ma. możność obserwowania 

W tych pogadankach oraz wie- życia na zachodzie Niemiec, ten 
cach biorą udział robotnicy, mło- zrozumie, jak wielką drogę prze­
dzież, przodownicy pracy oraz była demokracja we W schodnich 
członkowie rządu, funkcjonariusze Niemczech, zanim mogła dojść do 
partyjni od prezydenta Piecka i takich dyskusji, jakie prowadzone 
Waltera Ulbrichta poczynając, a są obecrtie w czasie kampaldi 
na młodych pionierach grupy im. przedwyborczej. 
Thaelmanna kończąc. Wszyscy 
wybitni działacze Soc jalistycznej Swladczy to o rosnącej sile nie 
Partii Jedności znajdują się obec mieckiej demokracji l wywołuje 
nie w wielkiej podróży agitacyj- zaciekłe ujadanie oraz próby dy-
nei po republice, z miasta do mia- wersji zachodnich imperialistów. 
<>ta. z fabrvki do fabryki, ze sta::ji Aby dywersji tej złamać kark, ·~~----,_,, __________________ _ 

aby wyplenić jeJ agentów z ob· 
szaru. republiki. odbywa się obec­
nie publiczne przedstawianie kan­
dydatów na posłów wyborcom w 
gminach i w fabrykach. Wyborcy 
prześwietlają takiego kandydata 
ze wszystkich stron. ponieważ ma 
on stać się ich mężem zaufania w 
parlamencie, który będzie stał na 
straży interesów narodu w obliczu 
czekających go historycznych za­
dań. Są wypadki, że wyborcy od. 
rzucają kandydata, gdy dochodzą 
de wniosku, że nie odpowiada on 
wymaganiom czujności, albo nie 
będzie w stanie sprostać trudnym 
zadaniom. 

Załogi fabryczne coraz częściej 
podejmują uchwały polityczne i 
zobowiązania produkcyjne na cześć 
wyborów. 

Tak np. robotnicy znacjonalizn­
wanej fabryki sukna w Branden­
burgu przyjęli uchwalę, w której 
czytamy: „Nie damy zniszczyć 
przez wojenne plany amerykail­
skich agresorów naszej z trudem 
odbudowanej gospodarkL Popie­
ramy cele Swiatowego Komitetu 
Obrońców Pokoju i będziemy gło­
sować gremialnie na kandydatów 
Frontu Narodowego". 
Załoga Fabryki Chemicznej 

Schwarzheide postanowiła podnieść 
produkcję o 10 proc. w dowód 
przywiązania do haseł Frontu Na­
rodowego i wezwała wszystkie po­
krewne fabryki do podjęcia .,Czy­
nu Wyborczego". Mnóstwo po­
dobnych rezolucji podają codzie n­
nie pisma w Berlinie. 

Akcja przedwyborcza w Nie­
mieckiej Republice Demokratycz­
nej wskazuje, że naród niemieclii 
rozumie znaczenie tych wyborów 
i ich wagę w walce o zjednoczenie 
Niemiec. Spokojny przebieg kam­
panii przedwyborczej, wbrew za­
powiedziom zachodnich dywersan­
tów, świadczy o porażce reakcji, 
której wszelkie próby sabotażu i 

· prowokacje rozbijają się o mur 
krzepnącej z dnia na dzień dem<J­
kracjl niemieckiej. Wybory 10. paź 
dziernika br. staną się wielką ma­
nifestacją pokojową narodu nie­
mieckiego, skierowaną przeciwko 
amerykańskim imperialistom, pra-

. gnącym przy pomocy Adenauerów 
i Schumacherów zaprząc Niemcy 
do nowej wojny. 

Mar ian Podkowiński. 

Otwarcia jej dokonał preze3 
Związkowcu dyr Kaźmierczak. 

Po części oficjalnej odbyla ~i:; 

część artystyczna z udziałem artya­
tów scen łódzkich, 
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